je, że gdy Francya przedstawiała Europę 
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owe sztachety. Niesłychana to rze z, Sąd Erymi- 
palny na dzieci. 

Gimnazyum płockie miało być zamkmęte, SZĘZĘ- 
śliwy los jednak zrządził, że się inaczej stało. Oto 
jak się ma rzecz co do tego gimuazyum. “P. Pa- 
płoński, mianowany przez Mucharowa wizyta- 
torem, autor historyi Polski nap'ssacj do wy- 
kładu w szkołach, która przedstawioną będąc mi- 
nistrowi ©świecenia psnu Norowowi w Peters- 
burgu, odrzuconą przezeń została, z powedu iż 
wywoła oburzenie a nieodda rządowi sére młodzie- 
ży; p. Papłoński, który w marcu złożył ra piśmie 
memosyał delegacyi, gdzie usiłował dowieść, że 
jest dobrym Polakiem i patryotą, a pomimo tego 
niestracił protekcyi rządu, prsłany był na prowin- 
cyą z upoważnieniem zamykania szkół, gdzie uzna 
to za potrzebne. W Płocku uznał oń za stosowne 
niezamykać szkół, zdał o tem raport, następnie 
wrócił do Warszawy i zapadła decyzya, aby szkół 
nie zamykać. Jenerał Szepiełow dowodzący siłą 
zbrojną w Płocku, zdał przeciwny tap rt Namiestni- 
kowi, żądający zamknięcia szkół i pełecono miai- 
strowi oświecenia, aby szkoły zamknal. Z taką đe- 
cyzyą udał się powtórvie p. Papłcński do"Płecka 
i zamkwął 5ta i ?mą klasę. Tymczasem Szepielow, 
przejednany zapewne przez mieszkańców, pi 
list do kięcia Paskiewicza syna zmarłego feldmar- 
szałka, prosząc o wstawienie się do księcia Gor- 
czakowa, aby szkół nie ramykść, bo już wszystko 
uspokojone. Postanowiono znowu szkół niezamy- 
kać, aby niezrobić zbyt głośnem nowcgo systemu 
wowaka publicznego przez zamykanie szkół i 
takim sposobem szkoły ocalały, a wypędzeno znich 
30 studentów. 

Wiadomo już wam, że w Puławach panty wyr- 
wały się także z karhów psującej przez wynaro- 
dowienie pedagogiki pani Grotten, wzięły żałobę 
i burzyły się na uczących Rosyan. 'Sprowrdzono 
dwa szwadrony wojska; niewiem czy na panny, 
czy też čla zapobieżenia nabcżeństwu za poległych, 
na które one zaprosiły wiele osób z Tm . 

Teraz porządek przyw rócony'w Puławach, a pa. 
ni Grotten przedstawiła czterech narczycieli do 
dymisyj. P. Papłoński wysłany do Lubliaą dla w- 
to rowe i epi kasis czy szkoły zam- 
koaé, pojechał przez Puławy, dokąd także wyje- 
chał p. Funduklej. z A ai 

Z świeżo aresztowacych wmieniają iużysiera 
budującej się do Bydgoszczy klei żelaznej Leszka 
Wiszniewskiego, przywiezionego nie wiem za co 
z Kutoa do cytadeli i sześciu studentów siedzących 
na odwachu Saskiego placu. 

Wiadomo, że w całym katolickim świecie, w dni 
krzyżowe odbywają się procesyc, śpiewa się Jitz- 
nia do Wszystkich SS. a w niej między innemi ra- 
noszą modły nietylko o szczęście i pomyślneść dla 
współwyznawców, ale zarazem za wszystki. h ła- 
dzi. Mieszkańcy naszego kraju, niewyłącrając ży. 
dów, lutrów i cyganów, nigdy tój ceremonii miéu- 
bliżykb. Otóż w Lublinie procesya ta w tym roku 
przez szmego biskupa celebrowana, szczegółniej- 
sze budziła poszanowanie i żydzi z odkrytemi gło- 
wami, pospołu z orszakiem postępowali. Szezęśli- 
wa to chwila, w której wyższa myśl, tak zarówno 
człe różnorodne ogarnia masy. W chwili gdy pro- 
cesya przechodziła koło domu zwanego dawwiej 
krymipałnym na koszary zajętym, znajdujące się 
tamże żołdactwo, z okien cbrzuciło błotem 1 najo- 
brzydliwszemi nieczystościami wiele osób i kapła- 
nów odprawiających ceremonią i postępujący ŁA 
nimi pobożny lud. Zaprawdę wysoko chrześciań- 
skim Jest taki lud, który na taką zniewagę potra- 
fil odpowiedzieć „Panie odpuść:im, bo niewiedzą 
co czynią*, a następnie tem gorętsze zaniósłszy 
modły do Pena Zastępów, zakończył prośbą © 0- 
świecenie nieprzyjaciół ojczyzny i'kości ła. - >= 

Z Konińskiego donoszą , że chłopi-w jednej-wsi 
zrzucili orła rosyjskiego z sołtystwa i że posłanych 
tam żandarmów i kozaków utraktowano kamie- 
niami. W tym powiecie przeszło '30vwłościan rząd 
aresztował. W: Hrubieszowskiem, giłzie jakaś gaze- 
tą niemiecka donosiła" o wzburzenin "włościan i o 
odgrażaniu się: na p. Węglińskiego, jest najspokoj- 
niej i żądne odgrażanie nie miało miejsca. Ucisk 
z powoda ostatnich wypadków . przeszedł granice 
kongresówki. Donoszą nam z Wółynia o wydanych 
tam rozporządzeniach zakazujących odprawiania 
nabożeństw: żałobnych za poległych, śpiewania pie- 
śni nabożnych, noszenia żałoby, konfederstek -itp. 
Z Wilna donoszą o-aresztowaniach "młedzieży, — 
z Petersburga © skazaniu na żołnierzy do Oren- 
buga, dwóch studentów z Polski. 

Do ol k b mata Z" 

zorea polieyi ciągle: zaczepiał i: aregzto - 
wałona uli ž ndee caniae był iz tą; missyą 
do pałacu > Kazimirowskiego. 'Ledwó' pokazał się 
między / młodzieżą i to najniższych /klaś, : rzucono 
się na niego i pobiwszy odpędzono. Zapewne tych 
malców oddadzą pod'sąd kryminalny. Oto do cze- 
go doprowadza system uciskawia i dręczenia. Mniej 
tu malcy winni niż władza, bo. wszystkie potrze. 
by narodowe obraża i obudziła przez to nsposo- 
bienie, które w dzieciach- w-podóbny sposób się 
wyraża. Smutne są takie psoty, bo dają: powód do 
prześladowania nawet dzieci — ale będą one: po- 
wtarzać się dopóty, dopóki ludzka i sprawiedliwa 
idea w postępkach władz przebijać się niebędzie. 
Wrocław 19 maja. 
t Obrady izby poselskiej nad budżetem mivister- 


Kraków Zi maja. 

Przedmiotem głównego zajęcia dla opinii 
publicznój była w przeszłym tygodniu ewa- 
kuacya Syryi przez wojska francuskie. Za- 
powiedzieli ją jak wiadomo naprzód mini- 
strowie angielscy w parlamencie. Rozprawy 
w Senacie francuskim z powodu złożonych 
tamże petycyj w tym przedmiocie przeko- 
nały o rzeczywistości twierdzeń angielskich, 
a nota p. Thouvenela do margrabiego La- 
valette posła francuskiego w Stambule, któ- 
rą podajemy we właściwćj rubryce, dowio- 
dła już swoją datą, że ewakuacya była po- 
stanowioną z. początkiem bieżącego miesią- 
ca. Wojska francuskie opuszczą Syryę dnia 
5 czerwca. Tak chciała ostatnia konferen- 
cya paryska. P. Billaut w Senacie utrzymu- 


miesiąca. Wtedy tylko regularny stan rzeczy zą- się, że Europa nie wie, w jakićj niewoli 
kija rądy wojskowa, HAP aż dotąd wykonywa-| władza. obecnie trzyma dziennikarstwo war- 
Hy lac po ATR gwalty nieuat.ją,  |Szawskie, żesmusi ono powtarzać to co 
Komitet zaprowadzony w komisyi spraw we-|'7 U każą, że musi ponosić te najboleśniej- 
wnętrzpych dla kwestyi włościańskićj, trudni się| szą ofiarę, Że dla niego najwyższem poświę- 
tylko wypracowaniem ustawy prowizorycznćj, ma-|ceniem jest usiłowanie aby żyć... że tego 

jacój POETRY 3a ryb jagon ARAMRSRNA poświęcenia kraj po niem wymaga!... 
wy atanowczćj będzie 80 A powierzone Rada | Ale; napróżóe ` woła : Gasżia policyjna: to 
kłamstwo, to fałsz, to niedorzecz- 


Stanu. 
Tę Radę Stanu składać mają członkowie stali i 
biestałi, wszyscy przez rząd mianowani. System|ność! Dopóki taki stan rzeczy istnieje 
wyborczy będzie do n*ćj częściowo, i to p: źnićj| w Warszawie, Europa wierzyć będzie w każ- 
dą niedorzeczność „bo zbyt wiele ma do- 
wodów że takowe się dzieją. Dopóki zaś 


zagtósowany. 

; Margrabia Wielopolski, którego niepopularn ść 
władze warszawskie na takim opierać się 
będą porządku jaki jest dzisiaj, dopóki nie 


wzrasta w miarę cierpień kraju, zastąpił p. Mu- 
chanowa w zaufania księcia namiestnika; lecz p. 
Płatonow, który się okazał bardzo nieprzyjaznym 

będzie żadnego prawa lecz tylko sila i de- 
społyzm, opinia cywilizowana powtarzać bę- 
dzie, że musi to być prawda, skoro temu 


Polce i Polakom, nabywa w sprawach tego kró 
organ tój władzy zaprzecza. Niechaj rząd 


lestwa, wielkiego w Petersburgu wplywa. 

rosyjski w Warszawie udzieli mieszkańcom 
Królestwa nie już te swobódy jakiemi się 
ciesza w cywilizowanym świecie, ale takie 
przynajmnićj jakie używają jady pod rządem 
tureckim, a w tedy dopiero nabędzie prawa 
aby uwzgłędniano to co w swóim organie 
twierdzi lub zaprzecza. 


niach w Gazecie policyjnej i w korespondencyach 
w Independance beigs iw innych gazetach; gdy- 
by było mniej nieszeżerości i pozoru tylko w o- 
biętnicach, to jedoak z łask danych dotąd, mo- 
glibyśmy wywnioskować, że od gwałtów i rabun- 
ków ulicznych zostaniemy uwolnieni. Niemamy je- 
daak tej nadziei. Rząd, który ma manią podo- 
hania się Europie, spodziewą się jej opinią 
złudzić i zakryć przed jej wzrokiem bezprawia 
ropełniane na nas. Hojnie się sypią listy i pię. 
niądze do dzienników zagranicznych z rąk rosyj- 
skich; argumenta i zarzuty piśmienne, popierane 
rubiowemi argumentami, roznosi para na wszy- 
stkie strony Europy do Berlina, do Brukseli, do 
Paryża a wkrótce trafią z niemi do Londynu. 
Liczba dzienników zagranicznych, które zostały 
jurgielinikami Rosyi powiększa się. Liczba gazet, 
ktore jak Zndependance, śmiały zaprzeczyć temu co nas 
boli, na co patrzymy,czego dotykamy ośmieliły się na- 
zwać fałszem, a traktując nas na równi z Rosyą wystą- 
piły z niedorzecznemi morałami, obrażającemi nasz 
naród i rozsądek czytającej Europy, wkr/tee jesz. 
cze zwiększy się. Wiemy o tem dobrze, bo mamy 
wiadomość o komitecie korespondencyi w zamku, 
w sąsiedztwie komitetn kijów pod kolumną Zyg 
tonnta zasiądającego, a oba' mają prawdę, jaką tyl- 
ko pieniądze i bagnet rozszerzać mogą. 

Ludzie skłonni są wierzyć siłe, a obok tego 
chętnie bo to łatwo, potępiają pokrzywdzoneg i 
nieszczęśliwego; wiemy więc dobrze, że rachuba 
władzy potrzebującej nkryć swoje postępowanie, 
do pewnego stopnia ziścić się może. Lecz z dru- 
giej strony, wierzymy mocno w siłę prawdy, i 
tuszymy sobie, że nie zamydlą oczów opinii, któ- 
ra zawsze z po za naciąganych frazesów, umio 
się dopatrywać na czyjej stronie prawda, Tem 
łatwiej to będzie jej zrobić im większą jest nie- 
zręczność jaką się obrońcy ucisku odznaczają. 
Weżmy na chybił trafił wymieniony szczegół co 
do zuiewagi wyrządzonej świątyni w Kole, który 
opisnjąc wymieniliśwy wszystkie towarzyszące te- 
mu okoliczności jak miejsce, czas i osoby z na- 
: 3 > ; zwiska gwałt zrządzające. Czemvż, również dowo- 
przypuszczenie tego ostatniego do udziału w etrze= | dnie Gazet polic. tego zarzuta nie zaprzecza? Czyż 
żeniu osoby Ojca ógo. Ten sam udział raz przy” | yy prostem, ogółowem zaprzeczeniu faktów poda- 
znany ze strony Francyi, pociągnąłby za sotą n- nych, można dopatrywać dobrej chęci przedst:- 
znanie tytułu króla Włoch, który Anglia już uzca-|wjęnia prawdy? Cżyż taka dziecinna metoda, w 
ła. Gabinet tutejszy obawia s'ę tego więcej, niż|której wszystko kończy $ię na powiedzeniu „to 
wszystkich innych kombinacyj któreby: mogły wy- | nieprawda, to fałsz, to niedorzeczncść* może kogo 

„, Cesarz Napoleon milczy. Lecz p. Tbonv--|w błąd wprowadzić? 

uel daje do zroznmienia, że beż załatwienia kwe-| W jynem miejscu, jako argutnent mający świed- 
styi weneckiej, trudno o załatwieniu innych my- czyć za prawdą sprostowań (sie) Gazety polic. 
m bela S =i BET te kase Ra powiedziano, „że czynione są jawnie w mieście 

i Z +. li i Li jawn ść 
gpóeić: do. choć s mae uznania nz e A 10000 diskat a anni 
n ST t ry ma teraz król Wiktor- Ema-|wsg jawnie, wów czas nie zaprzeczaniem jak to 
; penaa „O a EN an: rząd robi, dle świadkami, cyframi i dokumentami 

on- ; " 

ckich, Nacisk ten na Austryę trwsć będzie dopó- przekonamy świat o gwałtach, rabunkach, pastwie 


i iù. si d więżniami i ludnością, 6 karach w 
ty, dopóki stanowcze słowo o Wenecyę wyrzeczo-|towiekszenia nod c ) 
ad tąd nio zostanie. A paiia ka W. powiększeniu podatków i wszelkich padużyciach. 


3 ATU i i 4 Wzruszają u nas ramionami na te usilne przeko- 
oia. de moja7 idą dalej tak we Francyi jak we|pywąia gszet rządowych, że wszystko tobi się 


i i : sprawiedliwie i po ludzku. Płacimy ze swojej kie- 
„Drugą kwestyą, która jest kie stole, między” tu- GA podatki BAe jako karę aż 1831 1849 
tejszym. gabinetem i dy kg lm więcej niż inae-|. oddsjemy ogromne kwaterunkowe; dajemy pen- 
Rh oł Bd wci gea 6 44 sye i emerytury ludziom nie mającym u nas do 
FACE e rześcian, nie « : ad: > 
samej zawsze Turcyi będzie zależsł, która 5 p ka nich prawa (przeczytajcie tylko co ogłoszone roz 


t pa. |porządzenie o emeryture jenerałowej Kotzebue w 
tylu przyrzeczeń w niczem go dotąd poprawić nie | Gazecie Warszawskiej Naj 115) a zodówią nam, że 


to wszystko nie prawda. Dla czegóż ogólnie za- 
przeczają, a na szczegóły nie odpowiadają? Dla 
czegóż nie wskażą zkąd, z jakich sum płacą na- 
grody jenerałom i tajnej policyi, jakie dobra je: 
nerałóm porozdawanu? -Dla czegóż nie wytłoma- 
czą się z sumy, jaką miasto płaci  Namiestnikowi 
za to, że mieszka darmo w zamku, od którego 
miasto płaci podatek? Zaprzeczają, że nie karali 
cieleśnie robotników, kiedyśmy patrzeli, na ich ple- 
cy zbite. 

Cytując fakta korespondentów, Gazeta police. 7a- 
miast wypisać wiernie bez żadnej zmiany ich sło- 
wa, przekręca je i zastępuje swojemi, zmieni: 
przez to całą naturę faktu, tek że nie raz faktu, 
przez siebie podanegow jej zacytowaniu korespon- 
dent poznać nie może. Zapewno jeszcze hie raz. 
pówrócimy do Gazety polie. žeby więc zbyt lista 
tego nie rozszerzeć, przechodzę do bieżących wia- 
domości. 

Węzoraj mieliśmy pogrzeb Karola Dunina star- 
ca 10 letniego, emeryta z leśnictwa, który zmarł 
z ran 8 kwietnia. Dunin walczył w 1812 rokn i 
1831 r. umierał spokojnie, z pociechą, że od kuli 
zginął. Pogrzeb w skutek starań rodziny odbył s'ę 
w dzień. Zastrzegła sobie policya, żeby ogłoszeń 
nie było i żeby osób nie wiele zgromadzać. Nie- 
podobnem było spełnienie jej życzeń, bo publicz- 


. 


ność z różnych ulie, dowiedziawszy się o nazwi 


Źródło tych wiadomości jest pruskie, a 
zatóm © stronniczość dla sprawy polskiej 
niepodejrzane. Przesłane one zostały z Prus 
do Francyi i powtórzone przez wszystkie 
dzienniki, półurzędowe, i to po nocie 
Monitora, Polecamy je Gazecie Policyjnej 
w Warszawie. Są to zapewne wedłng niej i 
w jój języku: kłamstwa— falłsze— nie- 
dorzeczności!... 

Jeżeli bowiem nie zadziwiło nas zawią- 
domienie, iż pismu naszemu przystęp do 
Królestwa wzbroniony został, bo wiedzie- 
liśmy że rząd taki jaki dziś jest w War- 
szawie, prawdy choćby najumiarkowanićj 
wyrażonćj znieść nie może, że jéj nie ściet- 
pi chociaż ją czernidłem zasmaruje; — jeżeli 
nas nie dziwi, że właśnie od dnia zakazu 
naszego dziennika. w Królestwie widzimy 
Gazete policyjną napadającą codziennie na 
niego po grubiańsku w swoich kolunmach, 
bo postępowanie to w sferze dziennikarskićj 
odpowiada zupełnie strzelaniu do bezbran- 
nych po ulicach w sferze politycznćj, a po 
systemacie przyjętym dzisiaj przez, władze 
warszawskie spodziewać się cżego innego 
byłoby dopiero « prawdziwą  niedorzeczno- 
ścią; — to wszelako dziwi nas i zapewne 
porówno (z nami zadziwiać „musi całą 
światłą opinię Europy cywilizowanój ów ton, 
jaki w zaprzeczeniach swoich przybiera Ga- 
zeta policyjna, nie tylko względem nas Po- 
laków, ale względem dzienników jak Deba- 
ty i półurzędowe francuskie organa. Wieje 


w Syryi, przeto nie Francya ale Europa 
cofa się przed ukończeniem dzieła, to jest 
bez rękojmi dla Chrześcian syryjskich. Gdy- 
by nowe rzezie wybuchły, a nota francuska 
pozwala takowe przewidywać, odpowie- 
dzialność spada nie na Francyę ale na Eu- 
ropę. Francya szanując traktat zawarty i 
cofając wojsko, uwalnia się od wszelkiego 
zobowiązania, i w razie danym, to jest gdy- 
by znów krew płynęła, działać będzie we- 
dług praw jakie jćj służą, i w kierunku 
przez siebie wytkniętym. 0 tem zawiadamia 
Portę w dosyć surowych wyrazach. 
Pomimo téj nader pięknéj w dyplomaty- 
cznem znaczeniu noty, opinia europejska u- 
wieść się nieda. Zdawało się jéj bowiem, że 
prawo przedsiębrania wyprawy syryjskićj 
służyło Francyi w imie ludzkości, w moe 
zasady wyższćj nad wszelkie traktaty. Sko- 
ro Francya użnaje, że Chrześcianom grozi 
niebezpieczeństwo, że niema jeszcze dla nich 
rękojmi, to również służyło jéj. prawo nieo- 
puszczania Syryi. Skoro się cofa, dowodzi 
tem samem, że wyprawa nie miała na ce- 
lu Chrześcian, ale sprawę wschodnią. Chrze- 
ścianie byli tylko pozorem, jeżeli Europa 
nie ma być w deklaracyi ministra fikcyą. 
Inaczój Franeya przypuszczając, że nowa 
rzeź jest możebną, cofnąćby się nie mogła. 


Jeżeli zaś nie szło o wyprawę chrześciań- 
ską, lecz tylko o czyn polityczny traktatem 
potwierdzony, to nieutrzymanie się przy nim, 
pomimo że cel który go w oczach dyplo-|z artykułów jéj pycha tem Śmieszniejsza, że 
macyi usprawiedliwiał, nie został dopiętym, | nie może się opierać na niczem innem jak 
wyraźną jest porażką. Na to niema ratunku, tylko na biwakującem po ulicach i placach 
chyba w dalszych następstwach. Nie Euro-| warszawskich wojsku, i tam też jedynie jéj 
pa ustępuie z Śyryi, ale Francya przed Eu-| granica, tam kończyć się ona musi. Do ta- 
ropą, a zwłaszcza przed Anglią. Nie miała |kiego tonu nieprzyzwyczajona jest cywili- 
Francya_ dostatecznój przewagi w polityce |zowana Europa, jak nieprzyzwyczajona do 
europejskićj, aby się oprzeć Anglii. Ustępu- tego co się w Warszawie dzieje, Takiego 
jąc jéj, dogadza Rosyi, tym razem. Dowo-|tonu nie. używa żaden Monitor na świecie, 
dzi, że nie. jest w stanie protegować chrze- i wstydziłby go się każdy poważny dzien: 
ścian syryjskich. Rosya życzy sobie, aby|nik ¢o' ma prawo się szanować. Prawda, 
wszyscy chrześcianie na Wschodzie mieli to|„eę też to Gazela policyjna tak pisze. Wszy- 
przekonanie, że niczyja opieka nie wystar-|stko u niój kłamstwo, fałsz i niedo-|Debaty w Peszeie nad adresem jeszcze potrwzją 
czy dla ich bezpieczeństwa, że w końcu|,peczność— i na tem koniec. Dość żeļdni kilka, Listy ztamtąd są pełne nadziei, że Ce- 
zawsze na Petersburg oglądać się muszą-|ona tak mówi, aby jéj wierzono! A na-|*372 żądania które ten adres mu złoży, uwzględni. 
Flota francuzka krążyć będzie po morzu $y- przód co do ostatniego z tych trzech wy- an3} 
ryjskióm wraz » rosyjską, a przy nich be-| razer, oświadczyć jéj wypada, że tam gdzie 
dzie flota angielska, „Aby je pilnować. To|za noszenie takiego lub owakiego obuwia, 
nieprzeszkodzi nowćj rzezi, jeżeli takowa|„a nie dość ugłaskaną lub najeźoną felpę 
ma nastąpić, czego niedaj Boże; a przeszko-| na kapeluszu można być przyaresztowanym 
dzi aby pomoc w razie. danym. była spie-|; przesiedzieć noc na odwachu, tam gdzie 
szna. Jest to mnićj więcój obraz położenia |ialcom ze szkoły za psoty w zburzeniu ja- 
polityki ogólnćj: związek Francyi z Rosyą kowychś sztachet wytaczają procesa krymi- 
bez zaufania z jednój i drugićj strony — nalne, tam wyraz niedorzeczność wy- K 
strzeżony przez. Anglię. . kę: mazanym być winien ze słownika dzienni-|wi przez: wyłapanie spokojnych obywateli, rzuce- 

Reszta spraw europejskich w ciągłóm 2A-|kąrskiego w tem znaczenia, =w- jakiem się nia popłochu i strachu na całą ludność, co dzisiaj 
wieszeniu. Porozumienia prawdziwego , r7©-|gdzieindzićj używa. Tam każda niedorzecz- puy u i gotowości do ofiar, 
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Wiedeń 17 maja 
CO Nowe i bardzo żywe toczą się w tej chwili 
między tutejszym i tuileryjskim gabinetem układy 
o Rzym, Gabinet tutejszy wolałby pobyt wojsk 
franenzkich w Rzymie, niż wszystkie inne kombi- 
nacye. Francya zasłania się naleganiem Anglii i 
Piemożtu, o wyjście zupełne lub częściowe i o 


mogra. 3 - 
aczynają mówić znowu. 0 zmianie ministeryum. 
Bar. Hübner: ma zastąpić br. Rechberga, a prowio- 
cye mają dać innych ministrów. Dlą Węgier N. 
Pan okazuje się bardzo względnym. 

Izba wyższa jest zawezwaną ną d. 1 czerwca. 


d Warszawa 14 maja. 

Wezorajsze gazety przyDiosły nam pozwolenie 
chodzenia bez latarni. Rozkaz który nas zmuszał 
do łatarniowych wieczorem spacerów, „miał na 
celu doknozanie ludności i dawał: powód do z1- 
trzymywania wielu ludzi, przyczem rewidowano kie- 
szenie, czytano listy, papiery, a najniewinniejsze 
byle. nieprzychylne o rządzie wyrażenie w. liście, 
mogło zaprowadzić do cytadeli. Latarki więc były 
pretekstem do aresztowania i dawaly otuchę rządo- 


s 


sku zmarłego, łączyła się z żałobnym orszakiem. 

Kobiety zdjęły trumnę z karawanu i niosły ją 
na swoich słabych ramionach. Na pogrzebie było 
tylko 40 żandarmów i tyleż policyi w mundurach, 
lecz ponieważ publiczności mie zaczepiali, porzą- 
dek nie był naruszony. 

Margrabia Wielopolski urządził sobie mieszka- 
w pałacu Kazimierówskim, gdzie mieszczą się w ró- 
żnych pawilonach dwa gimnazya filologiczne i re- 
alne, biblioteka itp. Za pałacem Kazimierowskim 
jest ogród publiczny, w którym była dawniej gi- 
mnastyka i po którym studenci spacerują. Margra- 
bia większą część grodu przeznaczył dla swojego x 
wyłącznie użytku i kazał odgrodzić go sztachetami. stwa oświecenia i ministerstwa spraw gospodarczo- 
Dzieci zrozumiały, że ogród publiczny i do zakładu | rolniczych dały znów posłom polskim *posobność 
publicznego należący, z wydziedziczeniem ogółu, | do upomnienia się z publicznej mównicy u rządu 
va użytek prywatny poświęcony być nie powinien. |jnż nie o prawa narodowe, lecz O Wymiar spra- 
Otóż w dniu wczorajszym chłopcy 2 gimnazyum | wiedliwości, jakim się cieszą inne prowjncyepań- 
dostrzegłszy, że zabierają im miejsce do spaceru, |stwa. Dwa dni trwały te badżetowe obrady, s. 
przeszkodzili ukchczeniu grodzenia, sztachety po- |rych połowa ściąga 2'9 do zażaleń i żądeń wnie- 
wyciągali i biednym porozdawali- Obawiamy się sionych przez. pósłów polskich z Księstwa i -Prus. 
żeby z tej pustoty dziecionej niezrobiono faktu po- | Poruszano u nich całą wewnętrzną. administrec 
litycznie oskarżającego, za który wiadomo wam | Księstwa, podnosząc % niej te mianowicie części 
ja karzą. Psoty stu enckie po szkolnemu karane | które ludność polską moralnie i materyalnię naj. 

yć winny, lecz z tylu szkół zamkniętych ,/ widzi- | mocniej obehodzą : wychowanie publiczne į sprawy 
my, że karzą je u nas jako zbrodnie polityczne. rolnictwa i kredytu ziemskiego. - 

Pisząc te słowa, odebrałem właśnie wiadomość, że} Założenie polskiego: uniwersytetn w Poznaniu 
nasze dzieci oddane będą pod sąd kryminalny za| pomnożenie liczby gimnazyów polskich, otworzenie 


ost rzeczą niemożliwą, W 
i P : TAC jj ; a À s j * z r m i k 3 
PBO nigdzie — wszędzie oczekiwanie. Na-| ność jest. prawdopodobną, każdój choćby ją ky pnie i ierann apnar ed zp 
wet posiedzenia Rady państwa w Anustryi od- | qajniedorzeczniejszćj pogłosce każdy uwie- | wychodzących, zdzierają żałobę, , czamarki, straszą 
roczone. Ku niéj GóGOnĄ była najwięcćj rżyć ma prawo. Kiedy zaś. Gazela „policyjna | strzelaniem w świątyni, eż r ami fopa- 
uwaga z powodu zwłaszcza sprawy węgier- | rzuca jako argamëħtwyrázami: kłamstwo, | TsyszĄ pogrzebom i td. i tù eprzeracaowałb m 
skićj, którćj koleje mogłyby mieć wływ bez- fał A to Leie iona „wb cha za om wszystkich .. sposobów Ata a ARorcH, 
pośredni na ogólną politykę E Mowa tt Saale ok UE a LS wszystkich zamachow na wo-ność, własność i su- 
ki Danka było Shoot iodobesck i a |czem jest i jakie jéj przeznaczenie. W War-|mienie. osób. System to najgorszy dla samego 
Bay sdi 7 PLA powiedzieć europej-|szawie na ostrzu bagnetów wyrazy te po-|rząda, bo podnoszący energią i siły ludności: Ma- 
RADIR Ak ‘daje się atoli, że nie na: |stawione, są postrachem, który się w mil-|ra rewolucyjna, którą rząd prześladował, ni egzy- 
leżałoby ją brać za ostateczne słowo ze czenie” przeradza; w Europie, w ceywilizowa- stowała u mas, nie ujęto więc jej ani strzałem, 
strony Węgrów. Śmierć Telekiego wpłynęła mk 8 Ą : s |ani więzieniem, “agi wszelkiego rodzaju uciskiem, 
6; formę i ticzyniła ję wybitni Epey pa nym świecie budzi tylko śmiech i politowa-| wyarszawianie znosili i znoszą go spokojnie i cier. 
A  nazkła *h$ól kia: iejszą ani |nje. Kiedy Gazeta policyjna rzuca wyrazy pliwie, odsnwając daleko od Siebie strach, którym 
eli tego wym "Ob PaRa E a główne- |krłąamstwo, fałsz, jako jedyny argument|zamierzano oddalić nasze żądania i umorzyć po- 
go stronnictwa. u 223% wiele za- | przeciw istnój prawdzie, w obec jak pisze|trzeby. Gdyby rząd mniej namiętnem, a zimnem 
leży na tém, aby do porozumienia się przyjść | olicy i jój 150,000 mieszkańców, to wie| okiem patrzał, spostrzeglby nieskuteczność: używa- 
mogło; tak, iż przedwcześnie byłoby” są- LE . ? nych sposobów, wyrzekłby Się drażnienia i prowo- 
dzić 2 l i dobrze że owa stolica ma zakneblowane ia i wszed razu i śmi 
zić, pomimo nawet tak szorstko dziś wy-|.. -odźiósiekiotydi -z | kowania, i wszedłby 0 miało na dregę 
stępującego przeciwi st jakoby już stra- sta przez piędziesię y ęczną armią, Że | konstytucyjną, co należy do rzędu takich nadziei, 
coną była S J A których owi mieszkańcy wystawieni na działa sto-| które mogą mieć tylko ludzie krótkiego wzroku. 
zdania, wielkie aS układów od kiórych jace po placach i grożące z cytadeli, głosu| Z zakazów, już trzeci usunięty, już trzecia Ia- 
tylko dalsze p geci opinii, zawisły nie |podnieść nie mogą, wie że krzyk boleści |352 dana. Pierwsza otworzenie szynków do 9 go- 
re pE eje monarchii, ale nawet władze rozlewem krwi natychmiast przytłu- ah i otworzenie bram bocznych Saskiego 
mig, Sy esbiecznié waż pras swej za-| Trzecia wreszcie łaska, wróć chodzenia bez 
Constituti _ |ełe iona 0 lwołuje się do arsząwy, od| latarki. Są jeszcze į inne łaski nieogłoszone, a 
0 , der ż > s i 30215. e no za o 
BO. aj spowodowały dla swój niedodłeśii nar; oklasków. Kiedy Gazeta policyjna każe swe |Po%wo szenia gałązek, które trzecieg 
zniechęcenie w umysłach nawet najumiarkowań. 


szyderstwa wszystkim dziennikom warszaw.- | j or Gdyby ALA, DA a e et 
skim powtarzać, to upojoną chwilowem zwy. a jaką rząd ma odsunięcia od. nas opinii Europy 
cięstwem i pychą, niepomni, lab też łudzi| przez propagandę fałszów w swoich zaprzecze- 
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Zapowiadają promulgacyę tych reform na końcu 
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woli murzynów, która produkuje bawełnę. Gdyby | potrzebne temu oddziałowi marynarki rosyjskiej, . 
Stany Zjednoczone wróciły do zgody, Stany poła-| Pobyt rodziny króla neapolitańskiego w Rzymie, | Najświętszą Pannę z Dzieciątkiem Jezus. ~ 
dniowe musiałyby znieść niewolę, a to obróciłoby |w miarę jak się przedłuża, nie przysparza, ale u raty = 
się na szkodę Anglii. Anglia traci obecnie na woj. | mniejsza stronników nieszczęśliwej monarszej 10-| - Kraków 21 maja. Od ustanowienia i wybrania 
nie domowej swej siostry, ale taka jest w grun-|dzinie. W Gaecie odwaga stadła królewsniego. rzu- | wydziału sejmowego stałego we Lwowie, którego 
cie jej polityka. To nam tłamaczyć dla czej ała świetny blask na położenie i kryła nie jedne | atrybucye określone zostały ustawą o pien 
chce wystąpić wspólnie z ne hy z medyacyą, |drobnostkowość, którą życie prywatne a nadto tu-|cyi Galicyi, pierwszy ślad o jego czynnościach zna- 
którą jej zaproponował hr. Flahault, dla czego za-|łacze odkrywa. Przytoczę jeden mały szczegół |leźliśwy w Neueste Nachrichten w liście ze Lwowa 
słania się polityką nentralności. Francya przeciw- | przekonywający, jak małe okoliczności wysokim | pisanym pod d. 8 bm. i niewahaliśmy się podanej 
nie boleje nad rozdziałem Stanów nóRoycj pozycyom w ich anormalnych stanowiskach szko | przez ten dziennik wiadomcści kand k alio tbs 
Constitutionnel gani Francuzów m1682 cających wA-|dzą. Królestwo neapolitańscy z rodziną przepędza- | tylko dla tego, iż da ona zapewne sód do 4 
meryce, że mieszają się do wojny domowej, że u-|ją duie całe w fotografii księdza Alessandri, który |ruszenia przedmiotu czynności pomienicnego 3 5 
tworzyli pułk pod nazwiskiem gwardyi Lafayetta.| grupy i indywidua bezustannie oddaje, /To zami: | działu. I nie zawiedliśmy się w tem EE sz 
Przybył tu pan Adams nowy ambasador washing- |łowanie reprodukcyi wizerunków niepodoba się | niu. Głos pod formą 8 rostowani 5 ez 

Me : ) , y ę è pod iormą 8p. a korespondencyi 
toński. Z przyczyny korsarzy 1 blokady południo-|Rzymianom. _. . «o = 
wej Ameryki, familie kreolskie bawiące we Fran-| Pomimo kilkokrotnych zaprzeczań, wieści o kom | zgłoszenie się swoje do namiestnictwa o wydanie 
cyi nie odbierają od miesiąca intraty. binacyi któraby przystęp wojsku piemonckiemu do|sktów tych spraw, które pod jego zarząd >rzejćć 

Włochy się organizują i zaprowadzają rentę wło- Rzymu ułatwiła, uporczywie krążą. Gdyby pie- | mają ,... żadnej cd namiestnictwa nieodebrał od- 
ską, dobry Środek na zlanie w jedno wszystkich | monecy żołnierze zdołali tylko raz nogą wstąpić | powiedzi* czemu się jednak Głos nie dziwi, gdyż 
prowineyj. Wiadomości ogłoszone w dziennikach | do Rzymu i zastąpić część garniz nu francuskiego, | oddanie tych spraw musi być poprzedzone sporzą- 
o agitacyi neapolitańskiej są przesadzone. Stan te- byłoby to | aw upadku zupełnego władzy | dzeniem inwentarza aktów i wywodu przedstawia- 
go kraju widocznie się poprawia i odezwy Fran- | doczesnej Ojca Sgo, jakkolwiekby ten krok został |jącego stan obecny każdej ze spraw mających być 
ciszka II tracą siłę. Pan Casati ogłosił tu broszu- ubarwiony i choćby nawet rękojmia zachowania Wydziałowi powierzonemi. Toż samo odnosi się 
rę pod tytułem: „Pas encore la guerre en Italie.“ |na rzecz władzy doczescej papiezkiej części dziś | do aktów spraw zostających przed zwołaniem sejmu 
Włosi rzymscy pokazują dobre usposobienie dla jeszcze dzierżonej uroczyście była daną. pod zarządem Wydziału stanowego. . Dotychezas 
Francyi, czego dowodem jest przyjęcie w teatrze| Z buletynów Monitora dostrzedz można pewne | Wydział sejmowy odebrał tylko od Wydziała sta- 
rzymskim księcia Józefą Bonapartego. O losie Rzy- | w stosunkach Francyi z Włochami zbliżenie. Sto- | nowego nadzór nad czynnościami towarzystwa kre- 
mu nie ma nie nowego. Patrie zapewniała, że|sunki te pozornie tylko zerwane, zaczynają w ob-|dytowego, które ze względu na strony interesowa- 
Francya go nie opuści, ale nie mówiła czy Fran-|jawach gazety rządowej tracić urzędową oziębłość. | ne należą do naglących. Dotąd nie rozpoczął Wy- 
cya nie podzieli się w załodze z Piemontem. Dziś Ztąd wniosek, że bliskie uznanie Państwa Wło |dział sejmowy prac mających przygotować uchwa- 
mówi, ze Francya pozostanie w Rzymie „tymeza- skiego przez Francyą jest możebne, a tém samém |ły sejmowe pod sankcyę N. Pana, ani też nie za- 
sowo.“ Francya nie uznała dutąd króla włoskiego. |! Look i wojsk Króla Włoskiego do Rzymu pra: | łatwił Homea petycyi do sejmu wniesionych , tem 
Jest z nim w przyjaźoi, a nie ma przy nim am- | Wdopodobdny. s „ [mniej zaś miał sposobność zajęcia się w | 
basadora. sed Gzylleraną ma seski o Turynu, |__ Baron Sina zawdzięczając uprzejme w stolicy | niem projektów do praw treka Sanych VOVE CEt. 
ale jeszcze w dawnym charakterze. Uznanie króla | Francyi przyjęcie, ofiarował 10,000 fr. ną iustytut| mn, albowiem nie mógł się jeszcze podzielić na 
włoskiego jest tylko kwestyą czasu. sierot pod opieką Cesarzowej zostający, a który |sekcye i uorganizować biór swoich przed odebia- 

Organizuje się także Rumunia. Turcya chce, aby | nosi tytuł zakładn „Eugenia Napoleona“. Cesarzo- | niem akt tak od Namiestnietwa jak od byłego Wy- 
konferencya, która ma uświęcić jedność tej pro. | WA poleciła przesłać podziękowanie baronowi za | działu stanowego. Głos przyrzeka donosić zawsze, 
a y= EAEN poci KA jarać poż piki ACZ 

o Polska się nie o Ą we- ę $ z N. Nachrichten 
styi syryjskiej ST, Rosya występuje je- zę Rzym 11 maja. miała to dobrego, iź dowiedzieliśmy się z miejsco - 
dnako. Opinion Nationale YO o istnieniu| Dziś rano Ojciec święty otrzymał ważne wia-|wego dziennika mogącego najlepiej być poiufor- 
wspólnej noty Francyi i Anglii o Polskę. Czy ta domości z Turynu. Są to propozycye względem | mowanym o stanie rzeczy, a mianowicie iż dotąd 
nota rzeczywiście istnieje? dotąd nie wiadomo. O|nowych układów ze stolicą apostolską. Jakiej na |jeszcze Wydział nie uorganizował się i nie odebrał 
Polsce pisze dziś najwięcej Charivuri i pisze o |tury są te układy, i eo jeszcze hr. Cavour propo: jakt, których inwentarz nie jest sporządzony. 
niej lepiej i poważniej niż wiele dzienników. Ro- |nować Papieżowi może po tak stanowczych o- ———— 
dacy złożyli mu za to karty wizytowe, a on im|Świadczeniach w alłokucyi z dnia 18go marca za Z początkiem przyszłego roku szkolnego otwar- 
za to podziękował. Kazanie O. Minjarda pozosta | wartych, powiedzieć doprawdy nie umiem. Za kil |tem będzie w Kołomyi niższe. gimnazynm, a mia- 
wiło w Paryżu głębokie a bolesne wspomnienie. |ka dni dopiero treść komunikacyi dworu turyń- |nowicie poczynając. od klasy lej. Podczas poby- 
Duchowni francuzcy tłumaczą kaznodzieję. Według | skiego będzie ui wiadomą. Nie potrzebuję doda- |tu w Kołomyi w r. 1557 ówczesnego Namiestnika 
nich O. Minjard nie znając przedmiotu, miał po- wać, iż wiadomości, jaką wam tymczasem bez hr. „Agenora Gołuchowskiego, miasto wzięło na 
wiedzieć o Rosyi to co mu poora objaśnień podaję, nie zasięgam ze zwykłych dzien- |siebie obowiązek założenia gimnazyami niższego, 

Z coz wę ambasador pruski nie wrócił ai źródeł i nie opieram jej na krążących odka ai + pin p ta otrzymała 
jeszcze do Paryża. pogłoskach. a : : nie Ministerstwa Oświecenia pod d. 28 
Ciało ami ar zajmie się projektem do pra- |  Pospieszam także dodać, lubo bez równej pe. |grudnia 1860, z przyznaniem temuż gimnazyum 
wę, które zwolni rygor, pod którym żyją tutejsze |wności, że wiadomość podana przed. dziesięcią | | ategoryi szkoły publicznej, której otwarcie tej je- 
dzienniki. Z powodu funduszów przeznaczonych na | dniami przez korespondenta Indépendance belge, | sieni nastąpi. 
policyą sekretoą, pan Juliusz Favre ma domagać | zaczyna się sprawdzać; gdy ją jednak ogłosił, 3 zę 
się zniesienia prawa o bezpieczeństwie publicznem, | wiadomość ta była jeszcze fałszem ; zresztą gdy: | Wiedeń 20 maja. Dzisiaj żadne dzienniki nie 
które zostało uchwalone po zamachu Orsiniego. | byśmy nie wiedzieli oddawna o stosunkach /ndć-|wyszły z powcdu zielonych świątek, a ponieważ 
Minister Persigny zdał obszerny raport o stanie |pendance z Rosyą, to samo dowodziłoby, iż takie|i Izby świętują, przeto wiadomości główne sięga- 
więzień we Francyi. ogłaszanie a priori jako czynów dokonanych, rze- |ją tylko do soboty. Najważniejszemi są rozprawy 

Rząd fřancuzki zekupił muzeum Campana: Uda | ży, co się później dopiero sprawdzają, jest skut |izby deputowanych w Peszcie toczące się nad a- 
się po niego do Rzymu hr. Newkerke. kiem serdecznej przyjaźci brukselskiego dziennika | dresem przez Deska wniesionym. 

Dnia 20 t. m. nastąpi w loży wielkiego wscho- |z dyplomacyą rosyjską i z dworem petersburskim,| Cała różnica jaka zachodzi między mówcami 
du wybór na wielkiego mistrza wolnych mularzy. | który go spać uwiadamia z góry o tem, co robić | na sejmie węgierskim zależy tylko na oratorskim 
Książę Marat nie zostanie zapewne powtórnie wy- |zamyśla. Owóż zdaje się, iż cd dwóch dni do |talencie i na większćj lub mn'ejszój namiętności 
branym i to z różnych powodów. piero. Ojciec święty otrzymał ów list od Cesarza | uczuć a gorącości wykładu. Ten i ów mówca stara 
Aleksandra, LSA Pod i aid md 2 się uchwycić jaką nową stronę kwestyi, ale sama 
Parvi 11 maa. [Je PSzeko”pówsg ma ere się, opieram mie | firmy" Z Jednej strony grają między Wied niczyje 

ary Maja. [jest milon; Car tada god ego SmiaphEmotd Pesztem: kto kcgo przetrzyma, czy Rada Państwa 

i hhii a „|ponowienia breve. z roku do biskupów pol | będzie dłużéj panzować, czy sejm węgierski dłużćj 

włótwydi Jot jt Aa AO tatar aA y skich mutatis mutandis, Watykan jeszcze nie od | rozprawiać; E ANA zaś peak Lin ość 
rze 1 sprowadzebi: kórpuśii źułożonego w Sytyi. powiedział. ać „CEA wypowiedzenia tego wszystkiego co się miało na 
Rozprawy w Senacie całkiem na korzyść rządu Ojciec pitani Em M kirs Ao e ap «8 sercu i to wypowiedzenia w tem przekonaniu, że 
zakończyły się. Jednomyślne prawie głosowanie syć breve hrabiemu de że ember zię ja każde słowo wysłuchanem jest w Wiedniu z uwa- 
za obronę: stolicy, apostolskiej i za wszystko, ©0|gą. Ale czy adres czy uchwała, to na jedno wy- 


do ustalenia pokcju. Nie wyrosną z nich przymie- 
rza, lecz rozbratowi widocznemu zapobiedz te u- 
stąpienia potrafią. Nie należy więc do nich przy- 
wiązywać wielkiego znaczenia. Są to słabe nitki, któ- 
re łatwo siła wypadków i opinii publicznćj rozer- 
wać zdoła. Rząd tutejszy zaczyna się przekonywać 
że nie są czóm innóm; cierpliwie więc ogląda się 
na wszystkie strony, uważa, i czeka. 

W dziennikach rządowych milczenie o Warsza- 
wie i Polsce trwa ciągle. Milczenie to nie jest je- 
daak dowodem niewiadomości. Mimo zabiegów rzą- 
da rosyjskiego wychodzących tak z Petersburga 
jak z Warszawy dla obałamucenia opinii i rządu 
tutejszego i publiczności, prawda jest tu dokładnie 
znaną, i ani jaskrawe sztuczne Światło, ani nagro- 
madzone ciemności wzroku Europy nie oślepią. 
Stan obecny kraju, wznowienie najuciążliwszych 
dni rządów Mikołajowskich, ciągłe i jakby syste- 
matyczne drażnienie uczuć narodu, są dostateczną 
skazówką, czego się spodziewać można po owych 
reformach zapowiedzianych i w kraju i za grani- 
cą. Zdaje się, że od niejakiego czasu zmienił się 
i w Petersburgu i tutaj między Rosyanami sposób 
zapatrywania się na działanie, na systemat, na 
wartość osobistą wysokiego urzędnika w Królestwie 
Polskiem, który przyjąwszy odpowiedzialność na 
siebie za stan dzisiejszy kraju, chce mieć przy- 
znaną zasługę owych reform i odmian organicznych 
dotąd oczekiwavych. Jeżeli z początku opinia ro- 
syjska podejrzliwą względem niego się okazywała, 
dziś objawia ufność, dziś stała się skłonną do sła- 
wienia jego systematu, do zalecanią jego osoby, 
do głoszenia, że w nim Polska powinna widzieć 
nieomylnego przewodnika. Choćbyśwy zgłębić po- 
trafili myśl tćj przewodni, już dziś dokładnie zna- 
ne duch, dążność i zamiary rządu rosyjskiego wzglę 
dem Polski naprowadzają na wniosek, że ze stro- 
ny owego wskazywanego jéj przewodnika więcćj 
się ma obawiać ustąpień uczynionych rządowi, ni: 
żeli spodziewać uzyskanych przez niego. 


Paryż 16 maja. 

Rozprawy senatu nad petycyami żądającemi za- 
trzymania wojska francuzkiego w Syryi, trwały 
przez dni dwa. W iroieniu rządu pan de Rouher 
żądał, aby odrzucono petycye i spuszezono się na 
Cesarza. Opozycya zażądała przeciwnie, aby je o- 
desłano do ministra spraw zagranicznych. Z osta- 
taiem żądaniem wystąpili pp. de la Rochejaquelein, 
Castelbajac, de Saulcy, Segur d Augueseau i kardy- 
nał Donnet. Pan de la Rochejacquelein przypom- 
niał tradycyjne opiekowanie się Francyi wchodnie- 
mi ludnościami chrześciańskiemi. Pan de Saulcy 
przypomniał, że Turcyi ufać nie można; pp. Ča- 
stelbajac i Segur traktowali stronę dyplomatyczną 
kwestyi, a kardynał Donnet stronę katolicką. Opo- 
zycyi odpowiedział minister Billault. Wyszedł on 
z tej zasady, że posyłając wojska w skutek ugo: 
dy dyplomatycznej, Francya udała się do Syryi nie 
sama, lecz z Europą; że więc teraz nie opuszcza 
Syryi sama, lecz że ją opuszcza z Europą. Była 
to biegła i w gruncie prawdziwa obrona. Zresztą 
minister Billault odczytał notę, którą przesłał do 
Stambułu pan Thouvenel, a w której wyrażnie 
zastrzegł, że jeżeli Turcya nie utrzyma spokojno- 
ści w Syryi, straci na zawsze ufaość i wzgląd 
Europy. Po. wysłuchaniu tej depeszy, którą znale- 
ziono dobrą i silną, po odebraniu nadto zaręcze- 
mia, że floty francuzka i angielska będą krążyły 


brzegach $S i cezaw x 
usta pana de la Rochejaqelein oddala sprawiedli- 
wość pieczołowitości rządu i zgodziła się na odrzu 
cenie petycyi. Pomimo nowego ataku na chrześcian 
w Balbeku, jenerał Beaufort opuści ze swym kor- 
pusem Syryą dnia 5 czerwca, ale mówią, że Ce- 
sarz myśli trzymać kilka pułków w pogotowiu pod 
Tulonem i Marsylią i że poszle powtórnie do Sy- 
ryj, w razie nowego wybuchu rzezi. Nie ma nic 


"stałego teatru polskiego w Poznaniu, budowa no- 
wego budynku szkolnego w Chełmie pruskiem, nie- 
ustające ścieśnianie języka polskiego jako nauko- 
wego, nawet w nauczaniu religii, sprawa Towa- 
rzystwa przyjaciół nauk poznańskiego, w którem 
nauczycielom gimnazyalzym wzbroniono brać udział 
nareszcie w dragim dniu obrad, sprawa sto: 
warzyszenią rolaiczego ogólnego, przez rząd nie- 
dozwolonego , sprawa towarzystwa kredytowego 
ziemskiego, dotąd nierozstrzygnięta, Wniosek o za- 
łożenie szkoły rolniczej w Poznańskiem — oto cały 
szereg spraw wielkiego dla Księstwa interesu, któ- 
te były przedmiotem bardzo szczegółowej , nadzwy- 
czaj żywej, gorącej, tu i owdzie uciukowej i sar- 
kastycznej, poważnej i uroczystej, od początku do 
końca zajmującej, ale w rezultacie smutnej, bo 
bezowocowej dyskusyi. Większa część posłów pol- 
skich wzięła w niej udział: Cieszkowski, Niego- 
lewski, Łyskowski, Libelt, Chlapowski, Żółtow- 
ski, Bentkowski, Morawski. Od Cieszkowskiego 
wyszedł wniosek o otworzenie uniwersytetu pol- 
skiego w Pozuaniu, od Morawskiego wniosek o 
założenie szkody rolniczej, Libelt przemawiał za 
pomnożeniem liczby wyższych zakładów nauko 
wych, Chłapowski za otworzeniem teatru polskiego 
w Poznaniu, Łyskowski zgromił bardzo silnie na- 
uczanie religii młodzieży polskiej w niemieckim 
języku, inni popierali kolegów lab odcinali razy 
przeciwników, 

„Macie zapiski stenograficzne przed sobą. Wybierz: 
cie z nich co ważniejszego , bo nie wiem, czy w tej 
chwili będziecie mieli w dzienniku dość miejsca, 
abyście cały ciąg dyskusyi wydrukować mogli. 
D'a poznania wewnętrznych stosunków Księstwa, 
mianowicie ducha administracyi i oddziaływania 
przeciw niemu ludności polskiej, dobrzeby było 
gdyby takie dyskusye były w całości podawane. 
lony dziennik nie łatwo was w tym względzie za- 
stąpi, bo nie ma równego rozpowszechnienia i 
znaczenia. | 

Trzeci dzień obrad tego tygodnia, przeznaczony 
na dyskusyą nad budżetem ministerstwa sprawie 
dliwości, nie przeszedł także bez wmięszania się 
do niej posłów polskich. Rzecz chodziła o instyta- 
cyą tłumaczów sądowych, którzyby z głodu mar- 
li, gdyby nie mieli innej zapomogi. Ma im więc 
być zapewnione stósowne utrzymanie i pewna ka- 
ryera w hierarchii sądowej urzędników niższych. 
W przedmiocie tym przemawiali posłowie Pilaw- 
ski i Chłapowski. 

Izby sejmowe odroczyły się do środy po Świę- 
tach. W tym miesiącu sejm nie będzie zamknięty, 
bo nie podołą wszystkim czynnościom zaległym, 
które załatwionemi być muszą. Tymczasem dziś 
już za urlopem na czas dłuższy jest około 80 nie- 
obecnych. 

Mieliśmy tu dziś rano w pierwsze święto mróz 
i lód, przed południem pruszył śnieg, cały dzień 
zimno nieznośne. 


Paryż 15 maja. 

E. W sprawie syryjskićj mogącćj się łatwo prze- 
mienić we wschodnią, spoczywa dziś zaród dalszych 
wypadków, zawikłań lub ałatwień. Od jéj obrotu 
zależy może kierunek polityki cesarskićj, ona w tćj 
chwili przed wszystkiemi ipnemi uwagę gabinetu 
tutejszego zajmuje. 

Co do podanćj petycyi do senatu w duchu jéj 
przyjazoym, większość komisyi zgodnie z żąda- 
niem rządu oświadczyła za jściem do po- 
rządku dziennego. Wczoraj ten jéj wniosek przy: 
szedł pod obrady senatu. Cesarz zalecił był p. Bil- 
laut aby go popierał, aby oświadczył senatowi, że 
idzie tu o utrzymanie dobrych stosuaków z Avglią 
lab o ich zerwanie, i że widzi się w konieczności 
dopełnienia zawartćj umowy i usunięcia w dniu 5 
czerwca wojsk francuskich z nadbrzeży syryjskich. 
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powierzenia Syryi Fuadowi paszy, z tytulem wice 
króla. Veli pasza nie był na rozprawach senatu, 
ale przez sekretarzy ambasady odbierał o nich 
wiadomość co pół godziny. 

W rozprawach nad sprawą syryjską, senatoro- 
wie wyrazili się cierpko o Anglii, jednakże z nie- 
jakiem umiarkowaniem dla tego, że nie chcieli od- 
słonić w tej kwestyi strony przykrej dla Francyi. 
Inaczej się działo parę doi wprzód kiedy rvzp:a- 
wiano nad petycyami dotyczącemi rybołóstwa. Pe- 
tycye te skarżyły się na rząd, że nie opiekuje Bię 
dosyć rybakami franeuzkiemi i że pokazuje Bię 
zbyt szczodrym dla Anglii i jej rybaków. Podobne 
skargi ponawiają się w Ciele prawodawczem z po- 
wodu zbiżenia cła od wyprowadzenia z Francyi 
gałganów a co przynosi szkodę tutejszym papier- 
nikom i księgarzom. Wiadomo, że zawierając tra- 
ktat handlowy z Anglią, rząd francuzki zobowią- 
zał się zniżyć cło od wyprowadzenia tego przed- 
miotu, lecz że temu Izby. się oparły. Sądzono, że 
rząd zastosuje się do myśli Izby, ale się omylono. 
Chcąc wywiązać się z obowiązania się względem 
Anglii, rząd użył do tego krętej drogi. Zawierające 
traktat handlowy z.Bevgią, zniżył cło. wywozowe 
od gałganów do 12 fr., a że Anglia była zawaro- 
wała, że będzie korzystać ze wszelkich zniżeń cęl- 
nych zrobionych dla innych narodów, zniżenie żro- 
bione dla Belgii, posłuży dla Anglii. Tak w sena- 
cie jak w Ciele prawodawczem panuje opinia, że 
z widoków polityczpych Cesarz jest zbyt politycz- 
nym dla Anglii: w przedmiocie celnym. 

Różna od Anglii Frapcya ma talent nie pokazy- 
wania obrazy, których doznaje. Groźba Anglii za- 
jęcia Akry, mus opuszezenia Syryi minęły 1 Fran- 
cya wraca do dawnych stosunków z Anglią. Ce- 
sarz mianował pod: prezydencyą księcia Napoleona 
komisyę, która będzie się trudnić przesyłką towa- 
rów francuzkich na wystawę londyńską roku 1862. 
W rozmowach potocznych odbywają się jednak roz- 
mowy nad dzisiejszem położeniem Francyi wzglę- 
dem Anglii. Anglicy utrzymują zawsze, że jedność 
Włoch obróci się na szkodę Francyi, że otoczona 
zjednoczonemi Włochami i zjednoczonemi Niemca- 
mi, (czego ma pragnąć Auglia), Francya zejdzie 
do mocarstwa drugiego rzędu. Francuzi przeciwnie 
są pewni, że niemilitarne Wlochy nie przeszkodzą 
w niczem Francyj, lecz że jej posłużą, że Włochy 
nie obejdą się bez przymierza zFrancyą i że zje- 
dnoczone Niemcy nie osłabią także Francyi, bo 
w razie ich zjednoczenia Francya musi otrzymać 
granice Renu. Francuzi dodają, że nad Anglią wi- 
szą różne niebezpieczeństwa czy to zewnątrz czy 
wewnątrz i że w razie nieszczęścia, Anglia, dla 
tego, że jest arystokratyczną, mie będzie mogła 
pokazać takiej elastyczności jak Francya, że mo- 
że upaść jak Holandya. . pT, 

l Ustala się tu zdanie, że Anglia jest za rozdzia-. 
ane Zjednoczonych i to z dwóch. przyczyn: 
Z CHĘCI osłabienia potęgi Stanów Zjednoczonych i 
z chęci utrzymania w południowych stanach nie- 
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nowa rzeź chrześcian + nere tylko częściowe | dla tego narodu, współczucie to jest całkiem je. |na narodowościach, z tym stosunkiem nienstająca 
prześladowanie ściągnąć. mogy. |. m on. ,|„dnostikowym objawem.“ | walka narodowości z. dążnością germanizacyjną. 
Członkowie komisyi europejskićj opuścili Bejrut | Mogę was zopewnić że w Watykanie przema | Od wyjścia broszury o którój mówimy, zany w 
angielski i austryacki wsiedli na okręt angielski, wiają dziś z największem i coraz wzrastającem | Austryi ogromne zmiany: upadek gabinetu Bacha, 
i" zaś franeuski 1 pruski na statek mary- | współcznciem o Polsce, wojna włoska, Rada Państwa i znow żądania Wę- 
564 li rancuskiej. Chrześcianie obsiedli na Libanie] W Rzymie i w Civitavecchia przygotowują ży: | grów stoją takie jakie były przed poniesieniem tylu 
ft prożbę do wułtana za udzielenie im naczel-| wność dla stu piędziesięciu tysięcy wojska. Wieść |ofiari tylu strat. Eötvös wierzy, że przeczekać je- 
B a władzy w osobie wnuka i dziedzica Emira|o cofnięciu się Francuzów z Viterbo nie potwier-|szcze może: „Nasza sprawa, mówi on, jest taką 
eszir przez Anglików w 1840 roku z władzy wy- |dziła się bynajmniej. 00 o. |że nie atrii od dafrego Teb złego humoru kilku 
zutego. h de Bawił tu czas jakiś naczelnik reakcyi w Abruz- | wielkich figur, nie może jéj łaska zbawić, ani 
Francya na Wschodzie w zetknięciu ze słabą zach słynny condottiere: Chiavone. Franciszek II | przemoc zniweczyć; sprawa nasza stoi w najści- 
konającą Turcyą szlachetną i śmiałą pokazuje Się. | kazał go przywołać, i oświadczył mu, iż pragnie |ślejszym związku z interesami wszystkich ludów 
Gdzieindzićj w nierównie bardzićj zajmującćj 8pra-| by złożył broń i wrócił do prywatnego życia. Cbia- | monarchii austryackićj, w związku ze sprawą wszy- 
wię, gorzką i tradycyjn4 zachowuje obojętność. | yone odparł dość szorstko królowi, iż mu zabro- |stkich narodowości, czy to w kraju czy w jego 
Dziwne są losów zrządzenia. Polityka serca i pa-|nić nie może prowadzić reakcyą na własną rękę sąsiedztwie. Sprawa nasza jest warunkiem jedno- 
mięci zawsze pozbawiona. 5 ani jest w stanie stłumić głosu krwi braci jego | sci Włoch, a jednym z warunków jedności niemie- 
Z lista pisanego z Rzymu wyczytuję, że amba-| przez Pinellego rozstrzelanych. Chiavvne przed |ckićj. Zostaje ona w najściślejszój spójni z ow% 
sador rosyjski przy dworze papiezkim br. Kisie- kilką dniami opuścił wieczne miasto z towarzy- |wielką sprawą, za którą od trzech wieków "Udy 
lew natarczywie obstaje w celu uzyskania od OQjca|szami swymi; w okolicach Veroli połączył się Europy krew przelewają z wolnością—-2 Jest Spra- 
Świętego lista z odpowiedniem do noty Monitora | Giorgim innym condottierem i z jego ruchawka | wą, która się opiera pa "interesach  tożsamych co 
franeuskiego oświadczeniem. P. Kisielew nie BZCZĘ- || w kilku set ochotnika wkroczyli w Abruzzy ko-|i Ona, — sprawa taka upaść nie może. 
dzi zabiegów i pochlebetwa. Wątpią jednak |ł Banco. Król nie będzie protestował jak to u | Podaliśmy z depesz telegrafieznych treść głosów 
w Rzymie, ażeby podo na koncesya ze strony| czynili inni książęta włoscy z powodu tytułu kró- |znbieranych w doiu 17m b, m- Jako to Csakiego, 
Stolicy wa e foc miała miejsce. To samo prze: | ja włoskiego przez. Wiktora Emanuela przybrane | Eötvösa, Iwanki, Bende, Terenyi, Barczaya; na- 
konanie dzielą w Paryżu osoby dobrze z położe-| go: uważa on swe położenie i czyny za dostate |zajutrz 18go. mówiło. kilku dalćj, a lubo treść ich 
niem rzeczy w Rzymie ebznajomione. Przyzwole- czną protestacyą, mów zawierała się aż w depeszy telegr: ficznej, 
ssh Papieża nie na wieleby się przydało a wiel-| Nord znowu występuje ze sprzedażą Wenecji: |która nas tegoż doia doszła, Wszelako znalazławy 
ąby krzywdę kościołowi wyrządziło. gdyby ją Rosya miała sprzedać nie wątpilibyśmy | następnie obgzerniejsze telegrafowane sprawozdanie 
P. Kisielew wziął 15 tysięcy biletów na loteryą|0 prawdziwości doniesień Norda. z posjedzenia W d. 18, podajemy takowe. nastę- 
urządzoną w Państwie Rzymskiem. Ciągnienie tej Słychać tutaj o zupełnem porozuwienin się rzą- | pnie: TE y takowe nastę 
loteryi złożonej z kosztowności i dzieł sztuki, u- du francuzkiego z włoskim względem kassacyi | M. Lonyay rozbierął następstwa 12letniego syste- 
kończonem zostało 11g0 maja. Lista wygrywają: | wszystkich zakonów w podwładnych sobie kra- | mu dla ludów; przytacza on mnóstwo ub na do- 
cych numerów ma „dopiero być za miesiąc ogło-|jach: gwałtowne wystąpienie Consttutionelia prze- wód, że Węgry zubożały od tego czasu; gdyby 
8ZONĄ. Uwzględnieni losem poniesą koszta prze-|ciw Kapucynom miałoby być przegrawką całkowi- rząd był Bię w r. 1849 trzymał polityki uspakaja- 
syłki wygranych przedmiotów, tej zagłady zakonnego życia na Zachodzie. ©. jącćj ludy, byłoby wystarczyło corocznie po 160 
Flota rosyjska spodziewaną jest w Ciyita: Vec- | +- Ojciec święty darował  margrabinii -Pimodan, | milionów na potrzeby państwa; tymczasem utrzy- 
chia, Bankier Torlonia odebrał zawiadomienie, że |która tn czas jakiś bawiła, prześliczny mozajko | mywanie systemu, który teraz musiano porzneić, 
mu będą przedstawione listy kredytowe na sumy|wy obraz podług malowidła Carlo olce, nad wymagało nadwyżki 880 milionów, stracońych bez- 


wzięły one obrot niespodziewany, a w dość tru 
dnóm położeniu rząd postawiły. : Wszyscy mowey, 
którzy głos zabierali oświadczyli się przeciw przej- 
ścia do porządku dziennego, lecz dokładnie okre 
ślejąc swoje zdanie, naciskając na nie, nie w celu 
opozycyjnym, nie w celu stawiania trudoości rzą. 
dowi, lecz w cbęci popierania go. W tym duchu 
przemówił margrabia de la Rochejaquelein. Kardy- 
pał Donnet, p. Karol Dupin, nawet p. Sauley, 
wprawdzie oświadczył, że będzie głosował za wnio- 
skiem komisyi, lecz razem przedstawiał z znajo- 
mością owego kraju wszystkie straszliwe następ 
stwa opuszczenia Syryi. Nakoniec wystąpił br. Sé 
gur d'Aguesseau (ożeniony z księżniczką Lubo- 
mirską) i w mowie, którćj wrażeniu senat oprzeć 
się vie mógł objawił myśl trafoą, i która ogóloe 
przyzwolenie zyskała, odesłania petycyi nie do mi- 
nistra spraw zagranicznych, lecz do ministra sta- 
nu, jako pośreduika między monarchą a Ciałem 
prawodawczów. Składając wprost petycyę u stóp 
trona, okaże Izba: że przyjmując ją nie cbce cię 
żyć swojóm zdaniem na postanowienia rządu, lecz 
objawia zapełoą ufuość swoją w myśli i w zamia. 
rach Cesarza i jemu powierza i los współwyzna- 
wców syryjsxicb, i godn.ść Francji. 

„Cesarz wyrzekł — są to słowa mowcy — Czuję 
pto samo co lud, który muie do władzy powołał, 
„i dla tego to wypadki syryskie przejęły mnie o- 
„burzeniem.* „Opinia publiczna przemawiająca w pe- 
„tycyi odpowiada mu: Najjaśniejszy Panie czułeś 
„to co czuł lad francuski, i om teraz czucie twoje 
„podziela. Niech wie Europa, że gdyby się wyda 
„rzyła okoliczaość, w którejby Cesarz w swćj mą- 
„drości chciał na naród zawołać senat, kraj ca- 
„ły odpowiedziałby na to wezwanie, i z tćm unie- 
~ Mieniem niósłby swoją pomoc, z jakióm mu ją o- 
nfiarował przed dwoma laty na prowadzenie pełnćj 
„chwały wojny włoskićj.* 

© tóm przemówienia całe zgromadzenie zdawa- 
ło D anie do przyjęcia wniosku mowcy, lecz 
p. Billault, który wstrzymał się był od zabrania 

łosu zażądał : : h 
głosu; adat odroczenia rozpraw, oświadczając, 
że rząd Ć ać Przed genatem gruntownemu rozbio- 
rowi podda tę westyę, która tak słusznie jest 
przedmiotem trostiwości senatu. W obec oświad- 
czeń członków Izby, którzy przemawiali z wiel 
kióm umiarkowaniem 1 odsunięciem wszelkiego du- 
cha opozycyi, minister nern Zapewne potrzebę za- 
siągnienia patchnień samego €Barzą i zażądania no- 
wych jego rozkazów. Dziś WIĘC p. Billaut ma glos 
zabrać, publiczaość Z natężoną e ekawością odpo- 
wiedzi jego oczekuje. Rząd przez u8 jego obwiad. 
czy zapewne, że umowa podpisana Jo musi 
w wykonanie, że wojsku francuskiemu ted: i Sy 
stąpić z Syryi, zostawiwszy całą odpowie zialność 
dalszych wypadków władzy sułtana, 1 zastrzega: 
jąc sobie wszelką wolność działania w razie ich 
wybuchu. 

Ustąpienia jakie sobie dziś wzajemnie gabinety 
czynią dążą raczćj do przeszkodzęnia wojnie, jak 


w niczém działalności rządu. Maronici pomimo o: 


owocnie i użytych na szkodę kraju; 1500 milionów 
długu, sprzedaż dóbr. skarbowych, i inne wydatki, 
razem 2! miliardy, oto cyfra, która dowodzi, jak 
Austrya rządzoną była. Polityka siły nie da się 
już więcój zastósować do Węgier, a tymczasem za- 
chodzi konieczna potrzeba uporządkowania stosun- 
ków, a wtedy kraj będzie skłonnym porozumieć 
się z Radą Państwa austryacką pod względem 
ustaw cłowych i finansowych (oklaski). | 

Wirgili Szilagyi blisko dwie godzia mówi. Za: 
patrywanie się jego należy do najskrajniejszych. 
Pomiędzy innemi twierdzi on, że na finansowy 
upadek Austryi nie ma żadnego lekarstwa, chyba 
rozpadnięcie się państwa. (Mowę jego przerywano 
oznakami niecierpliwości). 2 3 

Paweł Somsicz w świetnych i wyrazistych okre- 
sach wychodził z zasady legitymizmu; potępia on 
energicznie to, że monarchia zaparła się legitymi- 
zmu, jedynćj swojćj podstawy. Obrady sejmu wę- 
gierskiego Świadczą o jednomyślności narodu, o 
jednomyśluem jego obstawaniu przy ustawach z r. 
1848; dla tego nie pozostaje rządowi nie innego, 
jak tylko wybierać między podstawą praw r. 1848 
a chwyceniem się środków gwałtownych. Rozum 
nakazuje spieszyć się z rozstrzygaięciem, bo każdy 
dzień zwiększa zamęt i przymnaża trudncści. Co 
się tyczy konkordatu nadmienia Somsich, że tą- 
mieś samo się z siebie rozumie, jest nielegalnym 
w Węgrzech. Dla Chorwacyi zachowamy, mówi on, 
niezapisaną kartę w naszćj konstytucyi. O przy- 
musie nje noke już dziś więcèj być mowa wobec ną- 
rodów. ieruje przeznaczeniem lu kto chce 
z dnia % dzień zaimprówizowść ytacyę, 
stworzyć narody, ten grzeszy przeciw Bogu (mo 
wa ta wielki wpływ wywarła). 

— Na posiedzeniu sejmu chorwackiego w dniu 
16 b.m. Vrbanicz waiósł znany jaż z depeszy te- 
legraficznój wniosek o założenie protestacyi prze- 
ciw ustawom z d. 26 lutego r. b. Wniosek tea brzmi: 
„Sejm dowiedziawszy się z interpelacyi onegdaj. 
szćj p. Kuiezewicza, że dykasterya nadworna wy- 
dała do manicypiów chorwacko-słoweńskich pole- 
cenie publikowania ustaw państwa z d. 26 lutego 
r. b, powinien wyrazić w protokóle swoje wielkie 
ubołewanie z powodu tego aktu niekonstytucyjne- 
go, przeciw któremu protestuje, i spodziewa się, 
że dotyczące municypia użyją słażącego sobie pra- 
wa a JW. Ban stósownie do przysięgi swojćj zło- 
żonćj narodowi wstrzyma wszelkie dalsze ogłasza- 
nie podobnych rozporządzeń.“ Wniosek ten został 
uchwalony przez lzbę, a Ban uczynił cświadcze- 
nie, iż bez wiedzy sejmu nie nie zrobi. Depute- 
wany Kwaternik następnie domagał się obja- 
śnienia, dlaczego dokumenta tyczące się abdyka- 
cyi króla Ferdynanda i Arcyksięcia Franciszka 

arola nie zostały dotąd złożone Izbie, skoro o 
nadejściu ich do Zagrzebia doniosły już dzienni- 
ki. Następnie stawia ‘ou interpelacyę z powodu 
trzymania pod zamknięciem dele 
ckich przychylnych Chorwacyi, za którymi nada- 
remnie jak się zdaje wstawiała się deputacya u N. 
Pana. Ban 7 że go jeszcze niedoszły akta 
abdykacyjne. Biskup Strossmajer usprawiedliwia się 
z zarzutów czynionych deputacyi eo do wzmianko- 
wanego wstawiania się. Zuza] bardzo ostro mówi prze- 
ciw zamachom zmierzającym na zniemczenie lub 
zwłoszczenie ludów południowo-słowiańskich, Jan- 
kowicz wnosi, aby o dokumenta abdykacyjne u- 
dać się wprost do Cesarza, Strossmajer radzi u 
dać się do nadwornój dykasteryi. Izba wspiera 


„w końcu przedstawienie dep. Pacela do Bana o. 


śledz rzeciw : naz, w Fin- 
me e ariykala AG r Aapee dzienni- 
ku Pozor przeciw dawnemu radzcy szkolnemu. 

W dniu 17tym sejm chorwacki niemiał posie- 
dzenia; w d. 18, jak donosi telegraf odeżytano o- 
pinię sekcyi nad reskryptem królewskim wzglę- 
dem reprezentacyi Pogranicza wojskowego, tudzież 
nad uwiadomiesiem dykasteryi nadwornćj wzgłę. 
dem miasta Seń (Zengg) i względem Dalmacyi; 
opinie te polecono wydrukować, gdyż przyjdą one 
pod obrady Izby. Uchwalono wreszcie uczynić 
przedstawienie do N. Pana o nwoloienie dałmat- 
czyków oskarżonych o przestępstwo polityczne. 

— Wspomnieliśmy juź, iż na przedstawienie sej. 
mu chorwacko-słoweńskiego, _N. Pan zezwolił na 
udział Pogranicza wojskowego w tym sejmie, 
wszelako mylnie naówczas doniesiono, że ograni- 
czenie w tem: zezwoleniu zawarte odnosiło się do 
tego, że reprezentacya Pogranicza na ten jeden 
sejm jest dozwoloną. Ograniczenie to bowiem da- 
lój sięga, jak ai o tem przekonač można z na- 
E pe aktu odczytanego w sejmie w Zagrzebiu 
wd. 15 maja, a który ta podajemy podług Ost 
und West. Pogranicze bowiem ma być reprezen- 
towane w sejmie Zagrzebskim jedynie w sprawie 
określenia stósunku politycznego Chorwacyi, Sło- 
wenii, Dalmacyi i Pogranicza. Oto brzmienie te. 
go aktu. "REZ I | 

Reskrypt królewski do sejmu chórwacko- 
słoweńskiego. 


„Na najpoddanniejsze przedstawienie, któreście 
Nam najuniżeciój doręczyli za pośreduictwem de: 
putacyi z posiedzenia sejmu w Zagrzebia w d. 1 
maja 1861 wysłanćj z powodu reprezentacyi te- 
rytoryum sic do tamecznego kraju należą- 
cego, zezwoliliśmy najmiłościwiój z uwagi na tę 


okoliczność, że prz sejmowi prawomo- 
_ cne rozstrz, zyganie a r 70m Sj E Etag tycznych 

kwestyj, które jako obchodzące zarówno terytorya 
prowincyonalne jako i pograniczne wojskowe kró 
lestw Dalmackiego, Chorwackiego i Słoweńskie. 
go, bez udziału Pogranicza należącego „do składu 
tych królestw nie dałoby się uskutecznić, i w tym 
względzie uznaliśmy za stósowne wydać odpowie- 
dnie rozkazy do Naszego Ministra wojny, iżby 
w tym eelu reprezentantów dotyczących terytory 
ów pogranicznych, zwołał bezzwłocznie do zero 
madzonego już sejmu chorwacko-słoweńskiego na 
podstawie tego prawa wyborczego, które było 
w r. 1848 zastósowane. 

„Po ukończeniu narad nad bieżącemi kwestyami 
prawno-politycznemi, reprezentanci Pogranicza woj. 
skowego nie mają brać dalszego udziału w nastę- 
pnych obradach sejmu chorwacko - słoweńskiego, 
lecz wrócą do domu, gdyż jak to wyraźnie oświad. 
czyliśmy w liście odręcznym Naszym z d. 21 lu- 
tego ma do Naszego Bana fwp. bar. Szokcze- 
WC, W o oe. zaPełnie odmiennego charakteru ad- 
ministracy! 1vg.SNiaza wojskowego, uchwały sej- 
mu prowiącyonalnego niemogą się rozciągać do 
tegoż terytoryum, bez zniwęgzsnią charakteru jego 
organizacyi wojskowój, zań ludake Pogranicza nie 
może wywierać wpływu decydującego na polity- 
czną działalność, któréj rezultata nie będą miały 
dla nićj ważności. a Tifenn 

„Spowodowani przeto jesteśmy najmiłościwićj 

am wiernym rozkazać, abyście reprezentantów 
Pogranicza wojskowego jako należnych członków 


sejmu" chorwacko-słoweńskiego dla owych powy. 


egowanych dalma- 


| układ 


żej wspomnionych prawno-polityczaych kwestyj 
uważali i jako takich przyjęli, 

„Dając przez to tym królestwom nowy dowód 
Naszćj ojeowskićj troskliwości o obronę praw ich, 
pozostajemy Wam w łasce Naszćj przychylni. 

Dan w Naszem e. k. stółecznem i głównem miê- 
śeie Wiedniu d. 9 maja, roku zbawienia 1861. 


Franciszek Józef (w. r.) 


— Donau Ztg dzień po dniu piąty już pisze 


artykuł przeciw mowie Deaka; zą każdym arty- 
kułem jéj przynosi Wanderer nazajutrz odpowiedź 
zbijającą rozumowania tego organu ministeryal- 
nego. Niepodobna nam wchodzić w szczegóły tój 
polemiki, lecz pominąć nie możemy następnych 
wyrazów zawartych w jednym z artykułów pomie- 
nionych w Donau Ztg: 

„Prawo z r. 1848 niejest prawem, nigdy 
prawem nie było. Sankcya jego pozbawioną była 
wolnego i niepodległego postanowienia Monarchy, 
a to wtedy nawet, jeśliby się mógł tak zdecydo 
wać bez zapytania się wszystkich innych krajów 
korony swojćj, których prawa zaręczone przez 
saukcyę pragmatyczną, przez używanie prawno-pu- 
bliczne w ciągu blisko półtora wieku, naruszonemi 
i prawie zupełnie zniweczonemi zostały w skutku 
utworzenia niezależnego ministeriam węgierskiego.“ 

Donau Zeitung stawia tu bardzo niebezpieczną 
zasadę, nakazując, aby odrćżniono, kicdy postano- 
wienie monarsze jest dobrowolne a kiedy ponie- 
wolne; nadto gdy wymaga, aby monarcha pytał 
się wprzódy jednych krajów o zdanie, zanim w 
drugich krajach coś ądzi. Czy Donau Zei- 
tung zawsze jest jeszcze organem rządowym? 

— N. Pani po półrocznćj nieobecności wraca 
do Wiednia, gdzie we wtorek jest spodziewaną. 
Stan jój zdrowia ma być wprawdzie pożądany, 
lecz podobno dla utrwalenia jego N. Pani nie za: 
bawi długo w stolicy, i wyjedzie w okolice łago- 
dniejsze. N. Pan wyjechał z Tryestu 18go rano 
na pokładzie parowca „Fontaine“ na spotkanie 
Cesarzowój. Około 86j godziny parowce angielskie 
„Wiktorya i Albert* i „Osborne* przeznaczone na 
usłogi N. Pani, wpłynęły do przystani Pirano. 
Wszystkie okręty towarzyszyły N. Państwu do 
Miramare. Nazajutrz miał N. Pan zwiedzać różne 
zakłady Tryestu, a wieczorem miała być serenada 
w Miramare. 

— Vaterland pisze: Bar. Hübner udaje się do 
wód w Ems z familią swoją. Ustalenie się mini- 
steryum położyło koniec pogłoskom o wejściu je- 
go do gabinetu. Jak wiadomo, obejmując on mi- 
nisteryum policyi, przeczuwał, że się długo na 
niem nie utrzyma i zastrzegł sobie powrót do dy- 
plomatycznój służby. Teraz krąży wieść, że bar. 
Hiibuer otrzyma przeznaczenie do Rzymu, gdyż 
bar. Bach zupełnie z służby publicznćj występuje. 

— Niektóre dzienniki użalają się, że ci człon 
kowie Rady państwa, którzy należą do stanu woj- 
skowego uczęszczają w mundurach na posiedzeni: 
zamiast po cywilnemu. Milit. Ztg pisze z tego 
powoda: Wojskowi będący w czynnóćj służbie nie 
mogą brać tego do siebie, co zaś do nieczyanych, 
Ministeryum wojny wydało już pod dniem 21 mar 
ca rozporządzenie, iż oficerowie dymisyonowani 
ze stopniem, jeżeli biorą udział w zgromadzeniach 
jako wyborcy, deputowani itp. mogą uczęszczać 
na zgromadzenia po cywilnemu, a wtedy tylko 
powinni wdziewać na się mundary, jeżeli jest wy: 
stąpienie tego rodzaju, że inni członkowie wdzie 
waj | muadary urzędowe, galowe, narodowe lub 

odo e. Rik 

AB N. Pan zamianował księcia neapolitańskiego 
Hrabiego Trani, właścicielem pułku ochotników 
ułanów, a fmp. hr. Hermana Nostie-Rinek drugim 
właścicielem tegoż pułko; fwp. Franciszka Walje 
mare, właścicielem 2go pułku ułanów księcia Ka 
rola Schwarzenberga; a jerał-majora Franciszka 
Wilsdorf z artyleryi, właścicielem 8go pułku ar- 
tyleryi. 

— N. Pan nadał patryarsze i metropolicie dyz- 
unickiema w Karłowaczu Józefowi Rajaczycowi, 
jako kawalerowi orderu korony żelaznej lej kla- 
sy, tytuł barona z przydomkiem „Bryński*, rozcią- 
gając oraz ten tytuł do synowców metropolity. 


Królestwo Polskie. 


Wojenne, jenerał gubernatorstwo warszawskie, 
w miejsce jenerała adjutanta Panintyna, objął jene- 
rał adjutant Marchilewicz; urzędowe o tem zawia- 
domienienie ogłoszono w następujących słowach 
w gazetach warszawskich. 

„Jenerał - adjutant Merchilewicz, na mocy reskry- 
ptu Namiestnika Królestwa, głównodowodzącego 
armią Iszą, objął pełnienie obowiązków warszaw 
skiego wojennego jeneral- gubernatora." 

— Do Gazety Polskiej z 15 maja piszą z Je- 
zioross w Kowieńskiem: 

„Mieliśwy tu zjazd obywateli dla narady i wy. 
boru sędziów pokoju (mających pośredniczyć w 
i sprawach włościańskich) w. ośmiu 
okręgach tutejszego powiatu. Wybrano prawie 
jednozgodnie każdego z sędziów pokoju i za- 
stępeów. Marszałek, podług prawa, przedstawił ca. 
łą liczbę kandydatów kwalifikujących się (99) dzie- 
dzieów -25 włok ziemi; Członków komitetu dla 
wsparcia mniejszych dziedziców (mających mniej 
21 dusz w spisie ludności na swej ziemi) 7aproszo- 
uo jednozgodnie na propozycye marszałka. Motu 
proprio postanowiono: 1) założenie szkółek wło 
ściańskich w każdej parafii pod dozorem pleba- 
nów i kollatorów, fundusz na nie ma powstać ze 
składek szlachty i dziedziców parafij. Nikt inny 
nie obowiązany, ale każda ofiara może być przy- 
jętą. 2) Obowiązano się skasować wszędzie na- 
tychmiast większą nad czterodniową pańszczyznę. 
3) Skasować wszystkie wódczane kołek i kar- 
czmy, (prócz na bitych drogach. W czasie zjazdu 
było wielu, którzy wyganiając wodkę z karczem, 
cheieli wino wypędzić ze dworów, inni propono- 
wali tylko, by w publicznych miejscach go nie 
tykeć, a w domu jak n:jumiarkowaniej; gry zaś 
w karty bezwarunkowo zaniechać, a przynajmniej 
ograniczyć się do komersyjnej. W czasie zjazdu 
przeszło stu dziedziców ziemskich, nikt ani jednej 
butelki szampana nie kupił, pokazała się gdzieś 
para w domu prywatnym ze starego zapasu. 

Składki za to na cele dobrocz d 
k ścioła i t. p. poszły ócłocwE wie U w 
puęły.* 

— Czytamy w Gazecie Polskiej: „Żytomirskie 
Towarzystwo niesienia pomocy biednym, przed kil 
ką dniąmi wybrało prezesem swym p. Podhorodeń- 
skiego. Rada towarzystwa dla doglądania chorych 
i pielęgnowania w nowo mającym się wznieść gma- 
chu sierot, postanowiła przyzwać Siostry miłosier- 
dzia. Istniejący pod opieką towarzystwa zakład 
rzemieślniczy stopniowo wzrasta co głównie za 
wdzięczyć należy członkowi Towarzystwa p. Leo. 
nowi Lipkowskiemu.* 


CZAS z Środy 22 Maja 1861. 


— Z gubernii Mohylewskiej donoszą , źe obywa- 
tele polscy tej prowineyi mają założyć Towarzystwo 
Rolnicze i Towarzystwo Kredytowe. Domy zleceń 


o których zbawiennych następstwach dziś juź nikt 


nie wątpi, są także w kilku punktach projektowa- 

ne. Podobno ks. Stefan Lubomirski będzie wybra- 

ny na prezesa Towarzystwa Rolniczego. 
Francya. 

Na posiedzeniu senatu w dniu 15 maja, p. Bil- 
lault minister spraw wewn. rozwijając w dłuższej 
mowie historyę kwestyi syryjskiej, odczytał nastę- 
pującą depeszę p. Thouvenela do margr. Lavalette 
ambasadora francuskiego w Stambule, która jest 
w tej chwili programem przyszłego postępowania 
Francyi w tej sprawie: 

Paryż 3 maja 1861. 

„Panie Margrabio! Cesarz wydał rozkazy, aby 
ewakuacya Syryi nastąpiła w terminie oznaczo- 
nym konwencyą z dnia 19 marca; prosząc JW. 
Pana, abyś o tóm zawiadomił Portę, winienem stó- 
sownie do woli J. C. Mości wezwać go, abyś po- 
nownie zwrócił uwagę ministrów Sułtana na obo- 
wiązki, jakie na nie wkładą ustąpienie wojsk na- 
szych. 

„Jedynie w uczuciu ludzkości i w celu powstrzy: 
mania rozlewu krwi i zapobieżenia większym nie: 
szezęściom, Francya przyjęła misyą , jaką mocar: 
stwa poruczyły jej w Syryi, porozumiawszy Się 
pod tym względem pomiędzy sobą,  Misyi tej do- 
pelnilišmy bez myśli ukrytej i z zupełaą lojalno: 
ścią, dołożyliśmy maskieko usiłowania, aby urze- 
czywistnić cel jaki sobie Europa założyła. Praguę- 
libyśmy byli jednakże ustalić porządek w warun- 
kach i z rękojmiami takiemi, na jakie liczyć było 
wolno, iż po usunięciu naszego korpusa ekspedy- 
cyjnego, spokojność utrzymaną zostanie. Według 
nas, w istocie jak to mówiliśmy i myślimy zawsze, 
należało, aby zapewnić w gposób normalny bez- 
pieczeństwo Syryi, ewakuacyą uczynić zależną od 
całkowitego wykonania owego ogółu środków po- 
liyeznych i administracyjnych, jakie nieuchronnie 
są potrzebne, aby władza mogła skutecznie wyko- 
uywać swe działanie. Jeżeliby Porta, a to zapewne 
w jej było interesie, była nam dopomogła, mocar- 
stwa byłyby jednomyślnie dzieliły nasz sposób za 
patrywania się. Wolała ona domagać się wyłą- 
cznia dla siebie opieki nad utrzymaniem pokoju, 
a jej pełnomocnik twierdził, że jest w stanie za- 
dość temu uczynić. Jego oświadczenia były pod 
iym względem tak formalne i bezwzględne, że 
konferencja znalazła się w obowiązku przyjęcia 
ich i ograniczenia się, W- czasie ostatnich swych 
obrad, na prostem przedłużeniu zajęcia Syryi przez 
ciąg trzech miesięcy. : 

„Rząd otomański przyjął tym sposobem odpo- 
miedzialność na siebie, którą nań wkłada osobne 
zobowiązania, jakie mamy prawo wskazać mu 
w chwili, gdy mamy opuścić Syryą. Przyczyniwszy 
się ofiarami, których Francya żałować nie będzię, 
jeżeli ludność ma z nich zbierać owoce, do przy 
wrócenia materyalnego porządku w tej prowincyi, 
rząd cesarski nie może cierpieć, aby stała się wi- 
downią nowych nieszczęść. Podobna ewentualność, 
gdyby się urzeczywistniła, oburzyłaby opinię pu 
bliczną w całej Europie i dałaby świadectwo bez- 
silności rządu otomańskiego, który należałoby nie- 
uchronnie zastąpić innym. 

Jeżeli W. Porta innej nie ma na celu kombina 
cyi, obowiązani jesteśmy na mocy układu, od któ. 


rego. 'konania au ) 
RJ zkay0 ZA (tatu, opuścić Syryę; ną mocy 


owego akta dostarczyliśmy pomocy wojsk naszych 
i miemożemy odmawiać odwołania go z upły 
wem zastrzeżonego terminu; zobowiązaliśmy się 
zresztą dostarczyć potrzebnych sił do zajęcia Sy- 
ryi w imieniu zbiorowem Europy, niewolno nam 
zmieniać charakteru mandatu, jaki nam mocar- 
stwa dały. Pytaliśmy samych siebie, czyli nie by 
łoby właściwem zaproponować im przedłużenie aż 
do nowego terminu, misyi naszego korpusu eks- 
pedycyjnego. Rozprawy do jakich dało powód 
pierwsze odroczenie i oświadczenia niezmienne 
Porty, przekonały nas, że własna nasza godność 
sprzeciwiałaby się inicyatywie podobnej propozy- 
cyi, należałoby wziąść ją do rządu tylko sultana, 
lepiej świadomego prawdziwych interesów.. Opn- 
ścimy więc Syryą w terminie ożnaczonym trakta- 
tem paryzkim; lecz przystępujemy do tego wyra- 
ziwszy głośno obawy nasze i polecając gorąco 
Porcie aby dowiodła, że rozporządza, jak twier- 
dziła, środkami potrzebnemi do dania rękojmi chrze- 
ścianom, przeciw powrotowi nieszczęść jakich do- 
znali. Nie uchybimy również żadnej z naszych 
powinności; wyłożyliśmy Z% jednej strony mocar- 
stwom powody, które nas skłaniają do mniemania, 
że ewakuacya, przed reorganizacyą administracyj- 
ną Libanu uskateczniona jest przedwczesną, z dru- 
giej niezaniedbaliśmy żadnego starania aby Porcie 
dać czas do zadośćuczynienia zobowiązań, jakie 
spoczywają na każdym rządzie regularnym wzglę- 
dem własnych poddanych. £ 

„W obec aktu międzynarodowego, Panie Mar. 
grabio! niemogliśmy uczynić więcej i odpowie- 
dzialność nasza jest zasłoniętą, lecz samo upły 
nienie terminu podczas którego byliśmy związani 
koniecznością wynikającą Že zgody roztrząśniętej 
i ułóżonej z ińnemi gabinetami, wraca nam całą 
naszą swobodę ocenienia i postępowania. Wolno 
nam więc będzie zbadać poza obrębem wszelkiego 
wyłącznego zastrzeżenia, wypadki które zajśćby 
mogły w Syryi, i taić niepotrzebujemy Porcie, że 
tradycye wiekowe wkładałyby na nas obowiązek 
dania chrześcianom Libanu skutecznej pomocy 
przeciw nowym prześladowaniom. 

„Rozmówisz się JW. Pan w tym duchu z Aali- 
paszą i odczytasz mu, oraz zostawisz w odpisie 
tę depeszę.“ SER" 
ai 

Kronika miejscowa | Zagraniczna. 


Kraków 21 maja. Powiadają, że jakaś tam pla- 
neta (a jak piszą puryści „jakiś tam płaneta“) zaszła 
czy zaszedł naszćj ziemi drogę i takiem ją owiał zi- 
mnem, iż w końcu maja w kożuchu chodzić trzeba 
żeby się niezaziębić, Inni utrzymują wierząc w syste- 
mat o stygnięciu ziemi, że widocznie strefa nasza zię- 
bnie; inni znów zwalają winę obecnego zimna na astro - 
nomów, którzy raz po rąz odkrywając nowe ciała nie- 
bieskie, zasłaniają nam niemi słońce. Bądź co bądź, 
ale zima trwa u nas tego roku tak dłago jak w No- 
wój Ziemi, a mało brakowało, byśmy na Zielone świąt- 
nie pojechali sankami na Bielany. W pierwsze święto 
śnieg pruszył, a w drugie mroźny wiatr przejmował 
do kości. Mimo tego znaleźli się uparci czy wytrwali, 
co nie ominęli coroeznój wycieczki bielańskićj. Czy 
się atoli znaleźli lubownicy wodnój tam przejażdżki 
Wisłą, tego nie wiemy, i nie wezmą nam za złe czy- 
telnicy, żeśmy naszćj sumienności kronikarskićj nie- 
odważyli się narażać na smutne następstwa kataru, 


chrypki, zaziębienia i iunych małych nieprzyjemności 
nieprzewidzianych przez poetów, kalendarze i tych bie- 
dnych kupczyków, którzy tylko trzy dni w roku mają 
wolne i Zielonych Świątek używać chcieli. 

-—W Pierwsze święto Zielonych świątek przystępowa- 


ło pierwszy raz do Sakramentu Ciała i krwi Pańskiej 


w kościele $. Jana 40 dziewcząt tamecznej szkoły klasz- 


'|tornej. Zakład ten naukowy coraz bardziej rożwija się 


tak co do liczby uczennic jako i pod względem dy- 
daktycznym, a szkoła pedagogiczna przy nim umiesz- 
czona dostarcza od niejakiego czasu nauczycielek do- 
mowych tak dla Galicyi jak w części i dla Królestwa 
Polskiego. 

— Dowiadujemy się z listów z Podhorzec, że wy- 
padek podany z „Gazety Berneńskiej, o pośle Zaho- 
rojce jest zupełnie zmyślony, a nadto, że X. Korczyń- 
ski o którego usunięciu nam donoszono, wcale z po- 
sady swojej usuniętym nie został. 

— Do Gazety Polskićj piszą z Krakowa: 

Na targ w Krakowie przywożą od miesiąca garnki, 
garczki, kubki, doniczki, rynki, makutry, dzbanki 
i t. z napisami, a czasem z wyciśniętym herbem mia- 
sta Krakowa. Te napisy wgłębiane, są to poczęści 
przysłowia nasze znane, i mnićj znane po części ró- 
źne wierszyki dawnych facecyj naszych. Z tych naczyń 
najciekawsze są dzbanki, bo całe zapisane stósownemi 
wierszykami. Wszystko to wyrabiane jest we wsi Za- 
lesie (w państwie Teaczyńskiem do dóbr hr. Adama 
Potockiego należącóm), o 4 prawie mile od Krakowa 
odległem przez Wawrzyńca Dudziewicza. Wyrobca no- 
wego rodzaju naczyń glinianych kuchennych domowych 
do roku 1846 był uczniem akademii krakowskićj, po- 
czem z okoliczności i z potrzeby przy trudnościach 
wystarawszy się o posadę nauczyciela wiejskiego (pa- 
rafialnego) w obwodzie Krakowskim, pilnie ją sprawo- 
wał; wszelako po latach 14, z miejsca na miejsce 
przenoszony, zupełnie został wyrugowany z powodów 
nierzucających cien'a na jego moralność ani na pei- 
nienie przyjętych obowiązków. Na nauczycielstwie za- 
służył się tem prócz wykonania głównego zawodu 
swego, że w dwóch miejscach własnym zachodem i 
nakładem założył ogrody i sady przy szkołach. Przy- 
służył się i tem, że napisał przystępne dla ludu dzieł- 
ko o ogrodach i ogrodowinach, najpowszechnićj uży- 
wanych, o ich uprawie, pożytkach i t. d. 

Teraz zaś po rozpoczęciu nowego zawodu, do któ- 
rego się dochrapał kapitałem powstałym ze sprzedaży 
swoich zasobów dawniejszych, 80 złotych polskich wy 
noszących i pomocą przyjaciela to moralną to pienię- 
żną, obeznawszy się z swojam zatrudnieniem postaną- 
wia zebrać słownik garncarski, to jest zbiór wyrazów, 
wyrażeń pomiędzy ludem garncarskim używanych. 
Garnki Dadziewicza są mocniejsze 'od: zwykłych gli 
nianych przez lud nasz tylko tu i owdzie (czasem nie 
wiedzieć gdzie) wyrabianych. Na targach nie zawsze 
ich można dostać. 

— Gazeta Lwowska pisze pod d..18 maja. Według 
doniesienia naczelnika obwodu Kołomyjskiego do tu- 
tejszego wys. c.k. Namiestnictwa telegrafem, wybuchł 
dnia 15 b. m. w mieście Kołomyi o godz. 3cićj po 
poludniu: pożar i zniszczył trzy domy przy głównym 
trakcie z Nadworny. Dalszemu. szerzeniu się pożaru 
powiodło się położyć tamę. O godzinie 9tój tegoż dniu 
wieczorem wybuchł ponownie ogień w rynku i pochło 
nął całą południową pierzeję. domów, tudzież całą pra 
wie południową. część miasta. Spłonęło 61 kamieni: 
i128 pomniejszych zabudowań. Domy te były prawie 
wszystkie zabespieczone w Towarzystwach ogniowych 
Rzeczy i sprzęty po większćj części uratowano. Rzą- 
dowe śledztwo co do przyczyny i sprawców tego wy- 


padku, tudzież co do wysokości szkody poniesionćj 
toczy się. 4 s > pane 


Tejże nocy żołnierz stojący na straży przy gmachu 
c. k. dyrekcyi finansów strzelił do głuchego żebraka, 
który na trzykrotne wezwanie nic nie odpowiedział. 
Żebrak ugodzony kulą padł na miejscu. 

— Jutro we środę dnia 22 maja, Ś. Julii panny 
męcz. 


Gospodarstwo, przemysł i handel. 


Kraków 21 mają. Wczoraj niebyło targu na 
granicy król. Polskiego, a nawet z tamtąd przybywają 
tu do Krakowa kupcy za zbożem. Dziś na Kleparzu 
mało co zboża zwieziono na targ, prócz kukurydzy, 
którćj znaczne partye z Węgier nadeszły, i cena jej 
w skutku tego nieco spadła. Żyto i jęczmień odcho- 
dziły po stałych cenach na miarę drobną na wsie, o 
pszenicę niepytano wcale. Żyto płacono po 9. 75 do 
10 złr. a galicyjskie ciężkie, 160 fantów, po 10. 30 
do 10. 60. Jęczmień w małych ilosciach 7. 75, 8 złr. 
a piękniejszy na krupy i słód po 8. 50 do 9 złr. Ku- 
kurydza po 8. 40 do 8. 80. /'W. ogóle ruch. drobny 
zbożowy niewpłynął na handel. Owies skupowano tu 
do królestwa, bez podatku konsumcyjnegp, za cetnar 
4. 25 do 4. 50. 


Kraków 21 maja. Na dzisiejszym targu prakty- 
kowano w przecięciu ceny następne w wal. 


a. 
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Od Redakcyi. 


Upraszamy naszych korespondentów, aby nami nie nadsyłali 
w listowych kopertach broszur, gdyż takowe bywają przytrzy- 
mywane;, a wysoka opłata poczłowa spada mimo tego na nas. 
Jeżeli jakowa broszura pod opaską krzyżową przesłana przej- 
dzie cenzurę tutejszą, wtedy nas dojdzie niechybnie. Szanowni 
korespondenci nasi raczą przet: używać do takich przesyłek 
nadal opasek krzyżowych & nie kopert całych. 


Od Administracyi „Czasu.* 


K. B. w Londynie. Przesłane złr. 20 w. a. odebra- 
liśmy. Prenumerata kończy się z d. 15 listopada b. r. 


 Przegiąd polityczny. 


Depesze telegraficzne. 

Tryest 20 maja, Wczoraj przed: południem 
JCKApMość zwiedzał zakłady wojskowe; 0 Stej 
po południu był obiad dworski w mieście, na któ- 
ry oficerowie angielscy statków królewskich zapro- 


szenie otrzymali. W Miramare, gdzie publiczność | > 


miała wstęp wolny, krążyły tłumy ludu. W nocy 
zada. Hoga, Daos rano msz% polowa, 
spuszezono z warsztatów jedną łódź kanonierską, 
potem tombola, strzelanie, illuminacya w mieście 
i odwiedziny N. Państwa w teatrze, N, Pan uła. 
skawił wszystkich skazanych przez tutejszy sąd 
wojskowy za polityczne przestępstwa. N: Państwo 
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odjeżdżają dziś wieczór o 10tej osobnym pociągiem 
kolei z Tryesta i we wtorek o god. Zgiej po -po- 
ładniu staż é mają w Wiednia w dworcu kolei 
poładniowej. 

Paryż 18 maja. Dzisiejsza wieczona Patrye 
donosi: „iż flota francuską nudająca się do Syrył 
(aby z tamtąd zabrać wojsko francuskie P. R. Cz.) 
składa się z dwóch dywizyj okrętów, 

Neapol 16 maja. Dziennik urzędowy ogłasza 
notę E oświecenia, która mówi, iż w d. 26 lu- 
tego wyznaczoną była tajna komisya: dlą oznacze- 
nia tych zakonów duchownych, które nadal istnieć 
mają; po złożeniu raportu tej komisyi, wydanym 
zostanie dekret co do tych klasztorów, które zniesio- 
nemi nie będą, i dekret ten wraz z projektem ure- 
gulowania kasy kościelnej przedłożonym będzie 
rządowi centralnemu. 

Genua 17 maja, W dniu 15 b. m. znów dwa 
pułki odpłynęły do Włoch poładniowych; 200 żoł- 
nierzy cudzoziemskich, odsyłanych do domu przy- 
wieziono tu z Gaety na paroweu „Monzambano.* 

Kopenhaga 18 maja. Prezes Rady ministrów 
przyjmnjąc z rąk członków sejmu adres opatrzo- 
ny 70,000 podpisami, rzekł mniej więcej: Rząd 
przekonanym jest nieochybnie o konieczności osta- 
tscznego rozwiązania sporu, a może to nastąpić 
jedynie wtedy, jeśli Holsztyn otrzyma niezależniej- 
sze stanowisko. Państwa przyjazne oddały spra- 
wiedliwość krokom robionym przez Danię celem 
załatwienia tej sprawy, a ostatnie wystąpienie mo- 
carstw okazało, iż widzą, że wśród obecnych oko- 
liezności politycznych , przedłużenie tego załatwie- 
nia groziłoby niebespieczeństwem; należy się spo- 
dziewać, że mocarstwa podzielą widoki Danii w tym 
względzie. 


,Dwudniowe święta i zawieszenie obrad Rady 
Państwa w zupełaą ciszę pogrążyły wszelkie ze- 
wnętrzne objawy polityczne w Monarchii austry- 
zekićj. Gra dyplomacyi, jaka obecnie w kwestyech 
ogólnćj polityki jest prowadzoną, należy: jeszcze 
do tajemnic. Wszelako sprawy wewnętrzne Austryi 
nie świętoją; bo nie tylko bióra Izby deputowa- 
nych w Radzie Państwa przygotowują a> dla 
przyszłych posiedzeń, ale i w Radzie Ministrów 
toczą się ważne jakieś narady, © których tylko 
półgębkiem mówią, że się do kwestyi węgierskiej 
odnoszą. Również krążą wieści © nowćj zmianie 
ministerstwa, lecz gdy jedni uważają bar. Hilbrera 
za następcę hr. Rechberga, inni widzą w nim na- 
stępeę p. Schmerlinga. Za wiarogodność obu tych 
przypuszczeń ręczyć nie możemy. 

Protestacya sejmu chorwackiego przeciw x 

kacyi ustaw z d. 26 lutego jest aktem niezmiernćj 
wagi, ktory w Wiedniu. wielkie sprawił wrażenie. 
Chorwacya ze Słowenią mo? tój samćj pod- 
stawie "prawno - politycznćj eo Węgry, i uważają 
się nie za prowiucye, lecz za kraje, które unią 
z Węgrami są złączone. Między sejmem w Peszcie 
4 sejmem w Zagrzebiu taki sam zachodzi stosunek, 
jak między pierwszym a Radą Państwa. 
. Sejm węgierski odroczył posiedzenia swoje do 
środy, i będzie znów dalój prowadził obrady nad 
adresem. W Siedmiogrodzie rząd namiestniczy nie 
uznał wyborów przedsiębranych do sejmu węgier- 
skiego. Kwestya zjednoczervia napowrót Siedmio- 
grodu z Węgrami, dotąd nie załatwiona, będzie 
zapewne jednym. z przedmiotów, o które Węgry 
z rządem centralnym traktować będą. 

W wewnętrznym stanie Królestwa Polskiego ża- 
doa nie zaszła zmiana; w Warszawie ciągle woj- 
sko obozuje na ulicach i wykonywa surowe poli- 
cyjne przepisy, przeciw noszącym żałobę, czamar- 
ki itd. przyczem często dopuszcza się bezprawiów. 
Mimo jednak tych przepisów usiłujących Ścieśnić 
swobodę nawet w życiu domowem, swobodę ubie- 
enia się wedłag woli, czarna suknią jest na wszy- 
stkich, a rozbudzony duch narodowy przenika 
wszelkie warstwy ludności. Wcdług doniesień z War- 
Szawy, miał być Arcybiskup warszawski ksiądz 
Fijałkowski wzywany przez księcia Namiestnika 
aby surowo zakazał śpiewania po kościołach pie- 
śni narodowo-nabożnych; lecz Arcybiskup odpowie- 
dział'jż żądaniu temu nie może zadość uczynić. 
Donoszą również z tej stolicy, iż członek R.dy 
administracyjnej, p. Platonów pojechał z Warsza- 
wy do Petersburga wioząc tam do zatwierdzenia 
wypracowane projekta ustaw mających urządzić 
owe niby reformy zapowiedziane przez ukaz ce- 
sarski z 26g0 marca, to jest poena organiza- 
cyi Rady stano, Rad. gubernialoych, powiatowych 
i municypalnych. Co do nzjpilniejszej dla kraju 
reformy włościańskiej, rząd odebrawszy pod tym 
względem inicyatywę właścicielom ziemskim, to 
iest Towarzystwu Rolaiczemu, które. zaprojektowa- 
ło przeprowadzić ją stanowczo i zupełnio przez u- 
właszczenie w , , mówimy, wstrzyma- 
wszy działanie tego Towarzystwa, chce reformę 
włościstiską ograniczyć tylko na oczynszowaniu, 
które, jak to nieraz wskazywaliśmy, nie zaprowa- 
dza żadnej prawie poprawy w stanie tak włościan 
jak ogólaie kraju, i reformę tę bardzo wolno prze- 
prowadzić zamierza. ~ 

Sejm praski potrwa zapewne parę tygodni jesz- 
cze. Rząd osiągnąwszy najważniejszy rezultat. te- 
gorocznego zebrania sejmowego, jakim jest pod- 
wyższenie podatków od ziemi ba rzecz organiza- 
cyi wojska, nie będzie miał innych zasa ch 
spraw do przeprowadzenia. jinister Schwerin 
ustąpi po zamknięciu posiedzeń sejmowych, jak to 
głoszono niedawno z powoda obrony jaką udzie- 
lał urzędnikom policyjnym, tym nawet, przeciw 
którym teraz wytoczono MPE wątpić można, 
albowiem sprawę pułkownika Patzke sprowadzono 
do bardzo drobnych rozmiarów. Rezultatem tego 
procesu będzie co najwy żéj wystąpienie barona 
Zedlitza. j i 

Według wiadomości. z Carogrodu z 16 maja, 
wróciła tam już ze Syryi komisya europejska, któ- 


- szaty 


ra się zajmowała projektem uspokojenia tej Pro- 
wincyi; komisarze francuski, rosyjskii pi 1 
płynęli razem na statku francuskim, na którego 


pokład wsiedli w Bejrucie. Zresztą listy Z Caro- 
grodu nic ważnego nie donoszą. 

Doniesienia z Nowego Jorku nadeszłe z 7g0 bm. 
mówią, że prezydent Lincola domaga Bię wysla- 
nia do Washingtona wojska i broni. Wirginia oznaj. 
miła, że niedopuści wkroczenia wojsk. Karolina 
północna, Tennessee i Arcansas, równocześnie wy- 
stępują jako nieprzyjc Unii. Pogłoska krąży, 

e wojska związkowe obsadzą Baltimore. 


„z Z ZZA ZZ 
Antoni Kłobukowski, redaktor odpowiedzialny, 


EA 
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Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 


Kraków 21 maja. 


kodem plen. z Prus, B chazek B. pryw, z żoną z Ostrawy. 
Kostecki Emil ob, s Królestwa. Bahn Edward urz. z Glaca. 


Ruderi h August ek. notar. z Gracu. Machalski Edward kup. 
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Cel tego dziełka jest wyłącznie praktyczny. — Autor, któ- 
ry jako praktyczny irrygrtor łąk od wielu lat w kilku pro- 
wincyach Cesarstna Austryackiego skatecznie jest czynnym. 
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„ W mon. kon. 


nawych rad zawierać, dla tego ograniczył się tóż autor n» 
tem, że z najlepszych dz e o uprawie łąk to zostawił. co się 
do osiągnienia wspomnionego celu odnosi i tylko według oko- 
liczności własne doświadczenia dołączył. i i 
Dziełko powyższe dostać można we: wazystkich księgar- 


odlig. indemn. bezkupon 
Pożyczka narodowa her 


Warszawa 17 maja. 


u J. Milikowskiego za | złr. w. a. 
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Qdchodzą: 


Krakowa do Warssuog 1, Tako — rolniczego w Kra 
4 i — , 


przy Ulicy Szewskićj Nr. 


rocławia 1 rako; 8. 85 póład. = 
PA asasin pów Bo n ( 5d4| dodnial Czerwca wieczór 
a ło Prsoryśla w, a 30 % 40 Kancelaryi K misy w Rzeszowie 
A do  Wichoski 7. 20 rano lub 


u Wiednia do Krakowa 7 rano; 8. 


na na Prowincyi u Członków Towarzystwa 
13 Ostrawy do Krakowa 11 rano. 


do; tego upoważnienych. _(547-2-3) 


a Granicy do ga 6, 30 rano; 2. 6 po południu. ink 
są ani e. Aa Gr jo kaja Lwowska Filia 
raka 3 il „ k. uprzywil. austr. 
g Ruesg00G do 2. 25 po poładnin— z Prze- c 
mysla T, 16 rano; 8. 16 wieczór. edyt 
prayduąc, = | Zakładu kredytowego 
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Best = v Gaay Gae | MAMMU 1 przemysłu 
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od wkładek, które z ośmiudniową awiza- 

cyą i przynajmnićj na miesiąc włożo- 

BER a 4 ate tap 000.0. 0.9.19 SĄ TE Ah y 
od, wkładek, które z czternastu-dniową 
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PO = Wd one 
Zresztą postanowienia w ostatniem obwieszczeniu Filii 

zawarte w mocy zostają. 650 


Przyjechali od 18 do 21 Maja. 


HOTEL POLLERA: Łopscki Józef wł. dóbr z Wogrzyso- 
wio. Hatscher Ferd. rządzca z Kościelnik. Gustaw hr. Olizar 
wł. dóbr 5 Wołynia. Sperl Józef Dr prawa s Pragi. Steiner 
Emerich teoloz, Lindner Ernest prof. s Węgier. Link Fran- 
ciszek plen. x Kró'estwa. Lange Antoni kasyer z Tenczynka. 


W Drukarni „CZASU.“ 


Skrryński Alcksander wł. dóbr z Kobylanki. Sochanik Ni- 


niach, a w Krarewie u Juliusza Wildta, w Tarnowie | SA 
(542-2-3) e 


stawy rolniczo=przemySłowćj |; g 


w Biórze ck. Towarzystwa gosp.| 


CZAS z Środy 22 Maja 1861. 


OGŁOSZENIE 
C. k. uprz. 


Na IV zwyczajnem walnem zgromadzeniu Akcyonaryuszów ek. uprzywilejowanej 
kolei galicyjskićj Karola Ludwika, odbytem dnia dzisiejszego, została ustanowioną 


Superdywidenda za rok 1861 w kwocie 8 złr. w. a. 


od każdój Akcyi, które wraz z półroczną 5%, prowizyą wypłacone zostaną 


w miesiącu Lipcu Ib. 
Występujący w tym roku Radey Żarządu pan Wincenty Kirchmayer 
i ck. Profesor p. Józef Stumimer zostali, mianowicie: pierwszy 255, drugi 296 
głosami napowrót obrani. 

_ Na miejsce zaś stanowczo występującego Radcy Zarządu, został 210ciu głosami 
wybrany p. Władysław Hrabia Stadnicki. (589-2-3) | 
Wiedeń dnią 16 Maja 1861 r. : M 
Rada Zarządzająca c. k, uprzyw. kolei gal, karola Ludwika, 


Prze paryskie mnichowskie 
i wiedeńskie Tow. ochr. zwie- 
rząt zaszczycony medalem. 


Ukoncesyonowany przez króle- Ochroną marki i wzoru zabezpieczony. 
«8k0-pruskie i królewsko -ga- 


skie Ministeryum. 


AAA, $ 

Ą A- ues 
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VILS ANERKENNUNG DEY Pie 
Verom 


BCOC©RBNBUBUJUBCESZE 
dla koni. bydła rogatcgo i owiec» 


okazał się podług długoletnich doświadczeń i przedsięwsiętych w nim wie- 

lostronnych prób, między innemi także przez jenerał-porucznika Jego kr. 

Mości Króla Pruskiego, nadkoniuszego królewskich masztalni p. ttillisen, 

niemniej podług urzędowego potwierdzenia p. Dre Knauert, aptekarza 14 

klasy i nadlekarza do koni wszystkich królewskich masztalni, zawsze bar- 

dzo skutecznym. 

U koni: w wypadkach gruczołów i dychawicy, braka chęci do jadła, szczególnić, by 
konie w pełnem ciele i ogniste utrzymać. 

U bydła rogatego: przy |odoju krwistym i nadymaniu się, przy dawaniu małej ilo- 
ści lub złego mleka, którego jakość użyciem tego proszku się polepsza; przy cier- 
pieniach płucowych; podczas -cielenia się okazuj» się ten proszek u krów bardzo 
korzystnym, również słabowite cielętą po jego użyciu znacznie s'ę poprawiają. 

U owiec: d> zapobieżenia słabościom wątrobianym, zgniliźuie i we wszelkich cierpie- 
niach brzucha, których nieczyrność jest powodem. 

Pakiet zawierający */ funta kosztuje 42 kr, wal. austr. 
yog ZAŚ O (yy Ypy p? 84 kr. „ 3 
a Ton prawdziwy Proszek Kornouburgski utrzymują gag 


Oraz 
LI LI w a f 
Kwiat żywiczny przeciw niepłodności 
zwierząt domowych, 
ako“to : ogierów, klaczy, buhajów, krów, świń, owiec i kóz; Podług licznych. uczynionych. doświadczeń dzia 
a "instrakcya* Użycia” dodana” jest do k aZdepo Pakieciku. iiezne świadectwa 0 szcze gólnćj docroci tego tego 
środka można .przójrzyć u Panów skład utrzymujących. 
w KRAKOWIE p M. JAWORNICKI ŒE 
w Rynku w kamienicy Wiel. p. W. Kirchmayera , 5 

; W Warszawie p. Hladysław Bednawsks pod L. 497 C. ulica Miodowa, 
w Bialéj Apteka pod słotym Lwem. wo [Lwowie p. Lanneri apiekarz. w Radzieohowie p. Jaśkiewicz apt. 
w Bilsku p. S. A. Stanko aptekars. w Leżajska p. J. Hirschfeld. w Rozwadowie p. Karol Marocki. 
w Bootn! p. Paweł Niedzielski. w Limanowie p. A. Miller. w Samborze }: Józef Briogseisex ap: 


w Bóbroe p. Czarnik aptekarz. wl magdwik 5.) Miyos dóćdkórić sorne ej 
w Brzeżanach p. 3. argute. 1> w Myślenio p TE Łossyśski. > Feria mhi y neu 

p ra ! w Nowyri-Targu p. Li Kamieński. w Tarnopolu p. A. Morawots. 
w Bełzie p. Hrymsk. w Now.-Sąozu p. Kosterkiewier wdowa. |, o — z ` tarif 
w Przeworeka p. B. Koller., 


w Przemyśla p. Gaidotschką i Sya. 
p. Edw., Machulski. 


(395-5-12 


w Brodach p. Kosiokl. 
. J. Bohnirch. 
Badsiáski. 


* Wadowioach p. A. Foltlu, 
a Wiellczo8 p. B. Wcntorsk wdowa 
v, Zaleszozykaoh p. Jós-f Kodrztot 


w Ozerniowoach 
a Dzikowie p. 8. 
« Mołom; 


p. M. Bołohower, 


Betty i Maryi Fröhlich ` 
w WIEDNIU. „Stadt Frànciskanerplatz“. Nro 911, 

zaczyna się przyszły kurs dnia 24 Maja r. b., trwać będzie od 1 Lipoa po- 

cząwszy dalój na wsi w Helenenthal pod Badenem przy Wiedniu. o, 
Przyjmowanie Uczennie na całkowita pensyę może nastąpić przez 
cały rok, i warunki przyjęcia, jak niemnićj cały plan nauki: mogą być powzięte 2 dru- 
kowanych programów, które się każdemu na żądanie bezpłatnie przesyłają. Szczególnićj 
nadmienić tutaj należy, że obok ogólnego wykształcenia szkolnego jumie- 
jętnego, oraz wszelkie staranie dołożone będzie do gruntownćj nauki języków 
3 franouzkiego, angielskiego i włoskiego, w ogólności, że każdćj uczen: 

SĄ nicy podana będzie sposobność do wykształcenia się w+swej mowie. ojczystćj. sbo s 


MA -c3 
= a | 4$x | 292 b t 


PETG 


3 mile ode Lwowa, a o 1 milę od Gródka dokąd prowadzi 
gościniec murowany, otwarte będą tego roku 


- dnia 15° Maja 
pod zarządem stale tam mieszkającego Dr med, i chirurgii 
pana Mossoczy. 


się o wszystko, co do wygody i potrzeby szanownych gości słu- 
żyć może: 
o dobrą traktyernię, umeblowanie dzienniki, muzykę miejsco- 
wą, łatwiejszą komunikacyę i t. d. 
Ck: urząd pocztowy znajduje się w mieście, a szybkowóz, którym komunikacya Lwowa 
z Sanokiem przez Lubień zaprowadzoną została, odchodzi i przychodzi. 
O wczesne zamówienia pomieszkań uprasza s'ę pod adresą: 


„Zarząd kąpieli w Lubieniu* przez Lwów. 


a ROEE 
SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE. 


Zarząd kąpielowy postarał 


(402-6-8) 


| smiana olepła 
kiorunek Sjawiska w ciągu dni» 
i natężenie wiatra sapowiotrune os a Jo 
poohmurno eri 21047 4 
» pogoda z ohmurami $ 
ółacony silay. | | śniog *| | 4PM 
aean f słaby | 2 5 | 4 + 0'8) + 6 '8 í 
n ” p n r U 


u A institutrice ayant passé des examens 
B à Paris sa ville natale, sachant: bien I'An- 
glais, un péu la Musique et le Dessin, désire entrer 
dans une famille qui ne réside pas toute l’année 
à la campagne. 

S'adresser, franco, rue Grodzka Nr. 107 au pre- 
mier ćtage. (514-2) 


` Subjekt Aptekarski 
(INI 
Subjekt Aptekarski 

umiejący dokładnie po Polsku i po niemie- 
cku, opatrzony dobremi świadectwami, może 
być umieszczonym w Aptece u podpisanego 
w KRAKOWIE. (554-2-3) 
Wojciech Molędziński, apt. 
dki w srednim wieku życzy sobie udzielać 
IW lekcyi języka francuzkiego w języ- 

ku niemieckim, za bardzo umiarkowane honoraryum. 
Bliższa wiadomość w domu przy ulicy Sławkow- 
skićj pod Nr. 284 u właściciela domu. (514-2-3) 


FORTEPIAN z fabryki tutejszój Paepkćgo 
o 6; cktawach, trzymający dłu- 
go strój — jest z wolnój ręki za umiarkowaną cenę do sprze- 
dania lub do wynajęcia. 
SBB" Miejsce obejrzenia 
piętrze w domu narożnym. 


Wieś RÓŻANKA 


składająca się z dwóch folwarków w objętości 410 morgów 
w eyrkule Tarnowskim, pomiędzy miastami Frysztak, Strzy- 
żów i Wielopole położona, jest z wolnćj ręki zo sprzedania, 
lub na ozas dłaższy do wydzierżawienia. 


Bliższą wiadomość powziąść można od właściciela pod a- 
dresa: A. HD. w Brzostku zamieszkałego. (586-1-2) 


go: Mały Rynek Nr. 424 na 2iém 
, (585-1-6) 


GŁÓWNY 


Skład Komisowy 


dla (510-3-8) 
Krakowa i Galicyi Zachodniój 
c. k. Fabryki 


Świeć Stearynowych 


Antoniego Hlimmelbauera i Spółki 
w Stokerau, sprzedaje 


świece kościelne, 


stołowe 
i DEY DLO 


po cenach Fabrycznych zdoliczeniem 
li tylko kosztów przesyłki, 


Alberi Mendelsburg 
w Krakowie, przy ulicy Grodzkićj pod 
Nr. 76 na dole obok Kościoła św. Piotra. 
W Tropiszowie, 
majętności położonćj w granicy Królestwa Polskiego, grani- 


ozący z: Kościeluikami w okręgu Krr kowskim, są z wolućj 
ręki do sprzedania: 


Konie, Woły robocze i kilka set 
sztuk Owiec cienkowełnistych i 


Skopów różnego wieku, Mł 
Sieczkarnia itp. e" 


Życzący sobie nabywać, zechcą się: zgłosić dla ięcia 
Narc wiadoności do Włościelela  maiakzkajążege we si 
Pobiednik wielki graniczący z Tropiszowem io- 
kręgiem Krakowskim, lab w KRAKOWIE do Wgo Jakuba 
Sanderskićgo ulica Bracks Nr. 15%. (5939-1-3) 


=) w jerne GA R 

aka jmujący 55 morgów pola 
A F oL ARK ornego, 5 morgów łąk, 11 
jzg | morgów lasu zapusty i 3 i pół morga. ogrodu z bu- 
> dynkiem mieszkalnym i zabudowaniami gospodarskiemi, 


o pół mili od głównego gościńca, 3 mile od kolei, a 


A $ [6 mil od miasta Lwowa oddalony, 


jest z wolnćj ręki do sprzedania. 


30 | Bliżsre wiadomości udzielują ustnie lub ua list 
cj em Admini ą ub ua listy frauko- 


atracya „zasu“ w Krąkowie, — W, Wol- 
ski, notaryuss we Iiwowie,— W, Jalian Kośnierski, w Rze- 


 |szowie i Stanisław Zaamirowski, notaryusz w Sokalu. 


380-4-6) 


m i 


Magister Pharmacyi — 


zaopatrzony chlabnemi zaświadczeniami, poszukuje 


X stósownego umieszczenia, bliższą wiadomość udzie- 
pe? |la Księgarnia w Stanisławowie. 


(520 2-3) 


W ZDROJOWISKU 
SZCZAWNICY 


rozpoczyna się tezo roku pora ką- 
pielowa w drugiéj połowie nastę- 
pującego miesiąca Maja. Nowo po- 
wstałe zabudowania w obu zakła- 
dach Szczawnicy z należytóm przy- 
rządem, nastręczą szanownym 
Gościom liczny wybór co do mie- 
szkań i wygodnego umieszczenia. 


(515 -3) 


RE, >. 
Ziemniaki WọgiersKkio cyp 
bardzo wydatne do sadzenia po % © 18 atr, zą celnar 


i wydatna |funtw. 


dtto ijle 


dtto 


RC 0 0 0 OB ek a 6 6 obu o 0 


w najle sz 
smalec Pomade” służą f zp do potraw i na 


w najlepszym gatunku do 
ppm wozów i se Pig 

Za nt wiedeńskiój po 1 kr. 
dostać możną w Handlu w HOTELU SASKIM „pod Węgron:* 


DAF Obstalnki jak najspiesnnićj się uskuteczaiają, 
(562-1) F leisch 3 


Rządzca Drukarni: Antoni Rother, 


